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K raków , 9 -sierpnia. j sukcesu stanąć'jdo walki konkurencyjnej przy
(St. M.). Ł y d ę  gospodarcze w całej Europie '■ pra.«y ma eksport. Do ulepszenia, powiększeniu 

stoi ohw nie rćewątnliw-ie pod znakiem pew ne-11" potanienia produkcji potrzebne nam są w kła­
dy, które się dotąd  n ie  znalazły,

I oto tera,z właśnie przychodzą m om ent, k iedy 
Siię w kłady znaleSć m ogą. Jeżeli wreszcie 
konferencja londyńska w yda pozytyw ne rezul­
taty. jeżeli cale ży cie połity czne, społeczne i g o ­
spodarcze E uropy, które dotąd  znajdow ało się

go  w yjaśnienia horyzontów . Dla ogólno-euro- 
pej^kiego życia  gospodarczego „w yjaśn ien ie”  
to idzie z Londynu, gdzie w ejście na pom yślne 
tory  rokow ań konliigji z Niemcami w sprawie 
odszkodow ań, zaakceptow anie planu D nv«ss 
i pożyczka  am erykaiB kich bankierów dla Nie­
miec, stanowią jak by  próg ,.now ej erv“ , a przy­
najmniej budzą piękne nadzieje. Ten czynnik 
„lón d y*id “  nie pozostaje oczyw iście  bez w p ły ­
wu i na nasze życic  gospodarcze, tak silnymi 
związane węzłami z organizmem ekonom icznym  
europejskim . A aczkolw iek przechodzim y obec­
nie okre przeklenia sana/iyjnego i zw iązanego 
z nim bezrobocia, to jednak i tutaj w idać jakby 
pewne ]volepszenii'. Specjnlnine fja.sk o strajku 
w  Zagłębiu Dąhrowskiem  i wygasanie zam - 
vda strajku w egu na Górnym  Śląsku, stanowią 
m om enty dodatnie i pozw alające s ta w ia ć  pg)-< 
m yślniejsze horoskopy nawet dla bliższej naszej 
przyszłości.

Niewątpliw ie nie przeszliśmy jesstoze drogi 
stanow czego zw ycięstw a nad przesileniem — 
m oże stanęliśm y dopiero na jej początku. D oło­
żenie nasze ogspodare-ze jest w ciąż jeszcze bar­
dzo ciężkie, przem ysł w znacznej mierze unie- 
ru"hom iony w skutek braku zbytu na zewnątr/ 
państwa, a także braku zdolności konkurencyj­
nej dla produkcją  dla eksjuoHu, oraz z pow odu 
skurczenia się kra jow ego rynku zbytu. Bezro­
bocie  Iru a  i w ydatki na ntrzymy wantę o l­
brzym iej aim-ji bezrobotnych , rówmiu wii Ikież 
jak  nieprodukt) wne, kładą, się coraz, powmżniej- 
szem brzemieniem na skarb państwa, k tóry  t y o  
rozchodów  nic przywidział dostatecznie w swo 
im preliminarzu budżetow ym . Stoją  jąue.m przed 
naszein żyd em  gospodarczein  zadania wciąż je ­
szcze ba,rdzo ciężkie i trudności bardzo pow a­
żne. Jeżeli wbrew tumu w szystkiem u i poinim-, 
to w szystko, m ożem y się oddaw ać,pew nym  na­
dziejom  na temat polepszenia sytuacji, to prze­
ważnie ze w zględu na w pływ  czynników ' ze- 
wnęlrznyich, jakkolw iek  dz.iwnem to się może 
na pięrw-szy rzut oka w ydaw ać.

YY j  jasnia sig to w sposób dość naturalny. 
Jakkolw iek mm ze pierwsze la.Ła gospodarki \vu 
własnom pańSCwte nie w ystaw iły  zbyt chlubne-- 
go  św iadectw a naszej um iejętności, to jednak 
w ostalifflcti czasach zrobiliśmy dość wielki w y ­
siłek ku poprawie, w yraża jący  się w stabiliza­
cji pieniądza i jik iem  takiom uporządkowaniu 
budżctti państw ow ego. —  Nie jest to zapewne 
wiszystkoj ale jest to stosunkow o dużo i niewie­
le w ięcej m ogła n. p. dokazać Austrja, w dziele 
sanaryinem . pium-Airio w ydatnej finansow ej po­
m ocy  Ligi N arodów . Nam tlo tej pory nie po­
m agał nikt. A g d y  jakoś wybrnęliśm y z a a jg »« - 
szych przesileń, -stało się dla wszystkiph jnft- 
nom, że jednak tych ‘ kilka la.t nieuiiaojetnej 
i rozrzutnirj gospodarki nie zdołało zniszrzyć 
zasobów kraju, aaii też dokliw ie zm niejszyć na­
szych wielkich bogactw ' naturalnych. T o, czego 
tym  bogact-wtom naszym  br;iikuje, a,by z bier­
ne" stały się czynną piozycją naa/.ego bogactw a 
narodow ego i naszej gospodarki, jost z "jednej 
strony praca ludzka, z drugioj kapitał. Praiaę 
m ożem y w kładać i zaczęliśm y już w kładać sa­
nn. Do pójścia  w  ruch z caijm i potrzebnym  roz­
pędem  brakow ało i brakuje nam kapdtaiu. T ego  
kapitału nie mam y wr kraj i (nawot wdaśui ob y ­
w atele w yw ieźli g o  bardzo dużo za granicę) 
i to jest przyczęmą, że bezrobocie [irzybraio 

iu  nas tak w ielkie rozm iary i żo przem ysł nasz 
i w ogóle  cala produkcja  nie m oże z pew nością

pod presją niepew ności stosunków  m iędzynara 
dow ych , zm tei z siebie ten gn iotący  ciężar —  
nie-ufny doląd  i nie cliiiuący opuszczać swoich 
scluncków  za żadną oenę kapitał zarówmo ame­
rykański, jak  europejski, zacznie poszukiw ać 
sam lok aty  —  a w tedy  m oże przyjść i nasza 
kolej. P rzyp ływ  kredytów  zagnuikiznycli de 
eyduje o ożywieniu się i wmjściu na normalno 
tory naszego przem ysłu i  w ogóle  ca łego życra 
gospodarczego.1*' Zdecydow anie się A nglji na 
nawdązamerstosunków' handlow ych I gospodar- 
ązv\ li z B okzew ją , dziedziną dotąd  najiue-po- 
wniejszą i lm jryzykowmiojszą dla kapitału en- 
ropejsikiegu, stanow ić m oże pow ażny I pom yśl­
ny /dla nas precedens; bd< niepewni, jak  sow ie­
ty, przecie-ż- nie jesteśm y.

O czyw iście nie należy się łudzić, że otwiera 
się przea nami droga, uśc-ielona różami. W prost 
przeciw nie: otwiera się przed nami droga w y 
tężonej pracy  i nieustającej walki konkurcncyj- 
no-gx>spoda,iiczej: Nie należy zapom inać o tern, 
że pożyczka  am erjica.ńsko-angielskiogo kapita­
łu dla N iem iec i zainteresow anie się niejako w  
ten sposób ca łego  świata finansow ego pom yślno 
ścią n iem ieckiego rozw oju  gospodarczego, robi 
z Niemców' pew nego rodzaju pupilów  kapitału 
finansow ego i że w obec tegn przed nami staje 
konkurencja z Niemcami —  do najłatw iejszych 
me należąca. Mamy jednak w  tej konkuren­
cji pewne szanse (zwłaeapza oo się ty czy  zbytu 
do R osji, (o icze-m już moraz m ówiliśm y), a z dru­
giej strony dośw iadczenie ostatnich lat wska­
zujące, że niepow odzenia gospodarcze Niem iec 
są także w znacznej m ierze naszem! wlasnemi 
niepowodzeniam i, alborwiem z życiem  gospodar- 
czem naazego< zachodniego sąsiada jesteśm y 
zbyt silnie zwnązami. Tak w ięc i t.u dojść musi­
m y do konkluzji, że mimo w szystko horyzont 
nasz gospodarczy  rozjaśnić się m oże i ż(^rozja­
śnienie to tom  bairdizfej za,powiada się, jako  sta­
le, iż światło tym  razem  przychodzi z zach odu .1 
„lu x  ex occidentek. W  niuszej m eteorologii go- 
spoiarcizej zarów no, jak w zw ykłej, horyzont 
c-zysty od zachodu przepow iada raczej pogodę, 
niż burzę.

zytę tegosam ego dnia w  godzinę po w izycie 
niem ieckiej. Jest to pierwszy w ypadek od  czasu 
w ojn y , aby ministrowie francuski i niemiecki 
spotykali się o ficja ln ie  bez św iadków  postron­
nych.

Juk słychać, poruszano sprawę w ojskow ej 
ew akuacji Kuiiry, ja k o  zagadnienia naczelnego,

S i l i  i i F i a i  l i i i  n l e z a d s w a i o n y  ■ 

% i & f e i a  i i i | i i l i l f g = r i i f a S l i i i l i
Tra?Si2t sa^ras!3 auioryte-ło«?i  ̂r.wlji Ssmicia s?ie asnsją umowy

Podpisania tk łros a^.- awiecMejoLondyn, 9 sierpnia. D A T ,,T im es" pisze, że 
ca ły  świat jest n iezadow olony z uklatni angiel- 
sko-resyjsk iego, podobnie, jak przyw ódcy" stron 
niefw' um iarkow anych. R ząd P jc  może zado­
w olił iczęść sw oich z,wa)lonników, robiąc coś dla 
bolszew ików , ale rlla narodu, ja k o  całości, trak­
tat zawarty jest n iehonorow ym  ta.k pod wizgię- 
dem poliłr-cznym , jak i gospoda-rozym. fia c  D o-

?i'3 c -.t !w czer :n y  tjpD /su iza i M e s  U s c a id n  
Londyn, 9 sierpnia. F A T . Przystępując dziś 

do podpisania traktatu angiolsko-rosyjskiegu 
promje-T Mae Donald, któremu tow arzyszył se­
kretarz stanu, P onsonby, w ygłosił wubec Ra- 
kow sk iego i (rzeyli jeg o  kolegów  rosyjskich

naid n iety lko zaszkodzi! autonrteipw i Anglji za krótkie przemówienie^ w  którem  w yraził zado- 
grsnicą, lecz także złamał przyrzeczenie, dan-u w olenie, iż przew lck .e dc-prewadzily Jo
przy o-bjęiiii rządu, iż w sprawach polityki za pom yślnego rezultatu. ł'reiujer ma nauzieję; że 
granicznej będzie pię trzym ał porozum ienia Sodjtąd zapanują między obu krajam i p rzy ja d o l- 
m iędzy trzem i strdmiictwami. D cuiiaja  praw do 'slJfć*stosunki.. Na przem ówienie g i a r ó r a  odpo- 
podobnie odm ów ią w ykonania teaklatu i nie .w iedzia ł w krótkich slowmeh Rakow ski, 
zgodzą się na dpjuiszezon;ie 'przedstawicieli kon 
s u la m y h  rządu bolszcw dckirgo. ó

I g i l  ®  L i W e  o f t i s i i r s i  K f t u f u
Londyn, 9 sierpnia. T A T . D elegacja  S zsszy  j 1) P*,ar. D avesa w ejdzie w  życie  o  dziesięć dni 

odm ów iia uiszczania w p'c.ty SC tnśljonów marek w cześnie,, niż pierwe-tr..e ^rrojeJtJowano. 
w zierie  w c-kresie od  15 sierprJa d o  5 paźdzłer- j 2) Gospodarcze^pr-zzcjonie^ Zagłębia  Pukry 
miką; pi'd  preiekstern, że plan Rawosa, nśe p rz e - 1 nastąpi w teraume w^zesnsejszym  od pierw o- 
w iduje tak iego piaaiu spłat. Sprzeciw  ze ś tro r .y tn ie  projektow-anegw.. Ro-ąfsumwienia, d .otycaącf 
dologatow  m unisc.kili, dionoisi komitniika.t n joncji cel, będą p.rae-prcwrailżone w  pięciu, a  nie w  sze-

m m  p o

?fc9 W
Londyn, 9 siespaia. P A T . H avas dow iaduje 

się, żexH errioto-.vi i ministrowi Clem entelowi 
udało się uzyskać dziś ód  Mac Donalda zape­
wnienie, że outąd eksperci będą om awiali spra­
w ę d ługów  m iędzysojuszniczych  tal-., aJ.iy przy­
gotow ać m ateriał do konferencji, która odbyia- 
Ly pię później w Paryżu  ą.o-między ministrami

sto ją cego  poza kwest ją ew akuacji ekonom? ?a- 
nej, która  jest -właśnie przedmuotem konferen 
cji. Jak w iadom o, deelgaci angielscy nie biorą 
piwymajmniej na razie, udziału w dyskusji, do- 
tycząeej ew akuacji Zagłębia R ubry, kwest/ja ta 
jcsl bowiem  sprawą w ew nętrzną Francji, Bel 
gji i Niemiec.

s p r s i f g  M j isr Lii

z n i c i i U
' zainteresowanymli państw sprzym ierzonych. —  
1 Jest to harazo pow ażny rezultat w ysiłków  dele­
gacji francuskiej, która od  pierwszej chwili 
przybycia  do Londynu m e ustawała iw rozaTią- 

Jzaniu tego  zagadnienia g łów n ego, od któreg'o 
zależy w te udowa finansow a Europy'.

o o -

f i r e s z t o s a s i p  o  P ^ r s D a n a  p o ls K lm

g ro ź !  t e r a  ś m i s i t i ?
W arszawa, 8 sierpnia..

(A . W .). Aj-esztowani w Petersburgu dw aj 
członkow ie delegacji w mieszanej kom isji spe­
cja ln e j zostali osadzeni w  jednom  z więzień ś lo i 
czych , gdzie  znajduje się słynny oddział sz.<V>ty, 
zw any oddziaiem  śmieci, poniew aż żaden z are 
sztow anych nie w ych odzi stam tąd z życiem . —  
C zy nasi dee lgaci znajdują się w  oddziale śmier­
ci, c z y  tez w  innym oddziale, nie udało się na 
razie stw ierdzić. Przesyłki z jodzeiJem , posy 
łapę w ięzionym  pi-zez przy jaciół, zostają zwra­
cane przez straż więzienną, która ośw iadczyła , 
iż nie zna nazwisk polskich y.drzniów. W edług

ten
sow ieck iego kodeksu  karnego, delegatom  p o l­
skim, w  m yśl aktu oskarżenia, k tóry  im w rę­
czon o , grozi kara śmierci.

A resztow anie delegatów  polsk ich  jest fra­
gmentem w  długim  szeregu szykan, które rząd 
sow iecki stosuje ,w ob ec  urzędników  pio-Is-kich, 
zajętych  reew aukacją mienia polsk iego z R o ­
sji, W  swoim -czasie grożono śmiercią pp. Z a ­
w adzkiem u, p rof, Chwalewrezowi, konsulow i 
Ilim m ektim ond, oraz p. Grunwaldowi, jeżeli 
nie zaprzestaną poszukiwania mienia polsidego, 
ukryw anego praez sow iety.

IIacasa., sprawi! jak  najgorsze wrażenie, albo- 
y.ie-m w ykazał, jak na (iloni, pragrdeme Niea-- 
ców  w yciągnięcia  ze spraw ozdań rzeezaznaw- 
c ćw  w szystkich dla siebie korzyści bez pod ję­
cia w zamian jakichkolw iek  S jt ę w p i  w celu 
wypełnienia p-rzyjętycli zobow iązań fcsz d.-Jszej 
zwłoki.

Główne punkty ca da których 
o s i f g m e t o  p o r e z ą ^ e m e

Londyn, 9 sierpnia. RAT, „D a ily  N ew s11- djo-

ściu typołinkudu
3) Niem ieckie uebymmna w  zakresie spint 

reparacyjnyth  mają hyc etwiertizane wedh.ą- 
fornudy „uchybienia umydurP4, a nie „o cz y w i­
ste".

W sIitescB iiłs in  laRuHrynaE M-m 
n i ls f f l  niemioK tsemean!
Londyn, 9 sierpnia- P A T . \y k o ^ c h  k on fe­

rencji żyw o omaiwKMie w izyty , jak ie złożyli 
S0'fciq wzajem nie pTzewo-imcz.ący d e e lm cji fran- 
enskięj i nic-mięc.kicj. P ierw szy z ‘,ożvł w izytę

m % *  _  _
i i !

K atow ice, 9 .sierpnia. *  P racodaw cy  żądali obniżenia zarobków prz&- 
W  oniu wczora.jszym odbjuyaly się rv K ata- cięfnie o  20 proce ta. podczas gdy robotn icy  żą- 

c ica ch  k o n g r e s y  rad za łogow ych , na których  dali pozostaw ienia d otych czosow ycii plac —  
d tlcgaei Zwir-zkoiy zaw odouw ch składali spra- Sprawa nie została załatwiona z tego pow odu, 
wozdania z kon ferencji w  P ars za wie, w spra- iż przedstaw iciele Zoyiązku pr.«?o(laWcó'W ,nie 
wie bezrobocia, na Górnym  Śląsku. Na kon fc- posiadali odpow iednich pehromo-cniotw. 
rc-ncjach warsza‘w «kjiii załatw iono osiatecznie Stanow isko, zajęte przez p racooaw c 5w i od 
sp ra w ę ' zatargu o  10-godzinay dzień pracy w  m ow a szybkiego uregulowania płac, w yw oła ły  
m yśl r zpurzą.rlzenia ministra D arotvsk iego 'z  a. rozdrażnienie w śród robotn ików  i wDfynęły na 
18 łipca b. r., to ji st uznano przedłużenie czasu zaostrzenie sytuacji stra jkow ej. K ongresy  rad 
pracy w liutnictwie, a pozostawiono przytem  zaiogowyteb postanow .ry wytrwać nadaj w strad 
dotych czasow y  stan rzeczy  w  górnictw ie. Jest ku, dopóki p racodaw cy  nie uregulują sprawy 
to ostateczne zalatwionie, na które zgodzili się zarobków.
20równa practkfowcra, jak i praicioUorcy. I Jest to n ieoczekiw any zw rot po ^cziorajszych

Poza tern om awianą lwia kw est ja  zarobków , optym istycznych  zapowiedziach.

A
s e z o e 5

Warszawa, 1) at rpnia. (Tel. od wl. koresp.) Zy/ią zafiadzic oświadczwiia ministra pracy
zek zawodowy robotnii.ów rolnych odwołał zapo- snoiec/jnej, 
v-rlc dziany na t l  bm. strajk robotników sezon o- zcnowych 
wych w b. K orgr-sów ce. Odwołanie nastą.piio na
b-.-t o -.otkt

ojnckii
że warunki płacy dia robotników se- 

regffiuje specjalna komisja rozjemcza.
-rai-------------------

noszą, że głów ne punkty, c o  do  k tórych  osią- ’ pręm jerow i ft fw-nskiemu kanclerz Marks i mi­
gnięto w czoraj poroziuTiicme, są następując®': nister-'S1re3ez>;:ui2i. reinje-i francuski oddal wi-

JERZY ERAUN.

S S f f t l f  i  p i w n i c e
(Ciąg dalszy). 7

Na strychu nie byłem  nigdy.
;  A ni st.r\’j , ani dom ow nicy nie pozwralali mi 

tam chodzić... Śwdatło św iecy chw iaio się na 
ścianaieh klatki schodow ej. Za mną w lókł się 
jak  straszydło, m ój olbrzym i cień.

Gdym  stanął przed drzwiami od strychu sta­
ło  się tak, jakby  jakaś potężna łapa. zmlkała mi 
oadech . Nie m ogłtm  w y d ob y ć  z siebie giosu 

-i spazm atycznie łapałem powietrze.
W  siem na dole zegar w ybija ! g łucho god z i­

nę dwunastą.
R az -  U w a —  trzy —  siedem —  dziew ięć —  

dwanaście.
Drzwi strychu >.otw arły  się bezszelestnie... 

i dw anaście cieni w białych, spLyw-ająyych aż 
d o  ziemi chakitadi, w yszło  z cza.rneg-o otw oru 
w prost na mnie.

mnie bez szmeru i bez słow a.
O ozy i S i nić _ widz ia’y  mnie w cale, roztw arte 

szeroko i zaptitractie przed siebie. Długo-wiose 
g łów v . Skrzyżow ane na piersiach reeó tuliły 
m ocno duże tablice, czy  księgi.

Schodzili w d ó l po schodach i zm kli w m ro­
kach.

Drżałem cały , gdym  zanurzył sic w chłodną 
czeluść strychu...

U derzył mi V  mużdrzie ciężki zadu-eh, wstrzy- 
mują.ay oihlecłi. K roki m oje by iy  dziwnie stiu- 
inione i dudniące... O dbijały się pto labirjm lach 
strychu kilkakrotnom  ochom , jak w dziew ięciu 
studniadh.

P otykałem  się co  chwile o jrk ibś niewyraźne, 
dziiwniokszteltne przedm ioty. —  W ałęsałem  się 
z kąta w. kąt, z prawra w  lewio, ledwm żyw y  
z mistyoznegra lęku. Kułiiem  się mizerny i m a­
lutki wr skorupce m ojej si bości dziecięcej, 
w 'uszach  miałem żałosny szum, jak by-•śpiew 
muszli m orskiej.

Był te szum i bełkot m iljan lów  kropel spły- 
wa.jąic*) po pochyłościach  o.aohu wsto-tiy. Strycli 
grał jak stara, zeiosuta haim onja, j  zcl iorajar 
w yschłcm i paluclia-rni p»o klapkaich, jak ouają- 
cy  dzir.d-grajck i miamlal mi uo ucna jakąś ta­
jem niczą opow ieść o straichach bezzębnemi 
usty...

Pubu, pulm —  jęcza ł puszczyk guzie* koło 
komina. Świeca rzucała blade smugi -MaJku na 
pod łogę  i ściany, w osk ka.p.ił mi na palce. —  
W estclm ąh-m  i w  tejże chwili w ydało mi się, że 
strycli w 'zdycha także.

[ Szczury zaszurgotaly .w siosach pak, papie- 
;rów  i poiama.nyółi sprzętów  G m ciam ia  oży- 
| w ioną szmerem i pospiosznem  paplaniem ulew y, 
hałasow ała, skonda-ia., szam otała się tysiącami 

ikónwmEji i skarg żalosnycly..

Miamu! —  przeciągle pisnął kocur 
i In. c-nął mi z pod  nóg. Gofmiłem się i krzykną­
łem głośno^..

—  Oh!!!
—  Oli —  oh —  oh —  o ł i --------------- p w rtórzy -

!o k ilkakrotnie ecłio... Poże, jakiż to jęk prze­
raźliwy, jakież to bezgraniczne nieszczęście za 
sz.lochaiio wr t.em „ołd", zmieszaarc-m z pogrzebo­
w ym  śpiewem zawiei. \Y kom inie w iatr dusił 
się kraim.

Boże... Iłeż to w iek ów  śpi tutaj w  letargu po- 
sępnym . Ileż jiokoleń, -ileż wojem, klęsk i dni 
wesednych p.amięta ta be z nadziej na nulera. —  
K ażdy wiek dorzucił now y stos gratów  do lego  
cm entarzyska, każdy wiek legi na tycn zmur­
szałych deskach now ą, grubą warstwą cuchną­
ceg o  kusz u.

Maleńkie drzw iczki drewniane.
Otwieram je.
D uża kom ora f«xłdasza. Na. środku stół,' pod 

ścianami dębow e szaf, i półki.
staw iam  ha stole w-iecę i rozglądam  się | 

z c iik a w ym  niopokojt ni dokoła.
A ch ! T o zaimwme gal/inet m ojego o jca .
Gabinet „C zarnej dag ji“ .
N a stole księgi, księgi, księgi. Na p ó łk a ch , 

flaszki i flaszeczki, słoiki i probów ki. P łyn y  ja 
kioś zielone, błękitne f żółte : Globus na cienkiej I 
n&żcm, grube, zakuraone atlasy, w ielotom ow e i 
dzieła przyrodnicze, na których  g rz b ie ta ii zło- j 
tem i wTypisane głoskam i w idniały nazwiska, do 
stojnych  autorów . '

Berlin, 9 sierpnia. A W . W ładze szw ajcar- fcjT-h planaich komunistów' i p row adzonej p -zez 
skie are&zt nra .y  kom unistę, deputow anego fran nich ma wielką skalę agitacji na terytorj a 
curkiego Alberta i kilku komunistów' nięm iec- azwajcarskiem .
kich. YYładze dow iedziały się o  daleko sięgają- --------------- — oo------------------

”sa-i  tbł b r- rar̂  ntaBniMu m 11

Nauka. Praybytek nauki. Saaktuarjum  cz ło ­
w ieka, ogarniętego na w skroś nieśmiertelną 
w clą  pędu i poznania. Tu siedział koftha-ny, sra- 
rj’  pan. zgarbiony nad.stolik iem , tu odcyfeow-y- 
w al szare, niejasne liM y zągadvk, tu pisał cier­
pliwie i prędko długio, czarne kolum ny maleń­
kich literek tu układał marszrutę w oju jące j 
m yśli ludzkiej, wr je j n igdy nie rozstrzygniętej 
w ojn ie z tajem nicą.

—  Ojazę! —  w yrzekłem  głośno to duże. pię­
kne słow'o.

Pogłaskałem  dłonią brudne okładki ksiąg. 
Oparłem czoło  o  brzeg stołu  i porw ał mię- płacz 
tak rieutulony, że trząsłem  się ra ły  i zanosiłem 
od w ybuchów  bezgran iczn ego ' żalu.

Jak d ługo tak płakał^gi —  nie wiem
L eszcz ustał prawie zupełnie; pierwszy 

brzask za.paohmał przebudzeniem dnia w  k o ­
m órce na poddaszu *W  okienkach pojaw iło  stę 
niebo, *zarouit4ieM d gość, któregto nie by ło  
tv n ocy .

—  Dzień dobry  —• rzekłem  w  s-trronę ołiion.
\Vstalem,
—  Stnęj winien- -Stryj wie. - Stryj winien 

śm ierci o jca  —  hęłmila. mi znow u w  głow ie ta 
m yśl uporczyw a

W ym knąłem  . się ze strychu niepostrzeżenie 
i ’ ehy-'kk-m wilk-,trałem do swogio,"pokoju. Pod 
ciepłą kołdrą, rozgrzany jej m iękką pieszczotą, 
usnąłem rych ło. •

W  Szarym D om u zaczęły  się dziać dziwnie 
przerażające rzeczy...

Dni b v h  coraz bardziej duszne, pon*ro i de 
n enru jące.

N oce , jak  sny m ęczące, zaciska.:y naokoło  
Dom u swmje wisielcze pętle, a D om  chrapa* 
i rzezał i łapał ustami powietrze, dygo-cąc wr p o ­
sadach. Atmiosfera stała się m glista, św iaPa 
przyćm iły  • się- dźw ięki i szmdry by iy  jeszeao 
bar lisa ej glnełie i tępe, jak  pod  w yda. '

Miałem w ciąż wra-żenią, że jakiś pająk chu- 
cłm ący i wdelłd, juk góra-, osnuw a Iłom  w  sw o­
ją  sieć fatalną, a Dom trzepie sic rozpaczliw ie 
i w ierzga i sMwnote bezsilnie, jak  mucha... Tak, 
tak. Zupełnie, ,’jak  skarga szam otającej się mu 
chy w  uwięzi, b y ło  to m onotonne a pospieszne 
bzz... bzz w icłiury w  picca.eh, komanai?!) i st-ry- 
chotełf.

Zegary  wybijały^ god-riny zr.tirzaskują-ce się, 
jak  w ieka trumien nad światem . Za każdem 
uderaonicm, ryi-m megu serca stawni się nie 
rów ny i przydero ]>ospiosznj'.

Oto jeszcze jedn-a przeszła i zaipadla za narnl 
w iprztyiaść. Zbliżam y się zbliżamy' rów noległa 
z r o b a  kow alem , Dniwem  pełzaniem  wskazówułj 
do krawędzi nioszMzęścia...

A  pot-em rra-stą-iń krzyk...
K rzyk i koniec.
B oże mibo-McrnyFzmiłuj się nad naanii...

;.c. d. uj.
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Bt&fficis skopayny liisoslwiafisktej
Burzliwe pcsiedsssie

Belgrad, 8 śiarpnia.
W czora j otw artą została nadzw yczajna sesja 

skupczyny. Orędzie królewskie przyjęto ow a ­
cyjn ie.

Prem jer Davidowicz odczytat deklarację rzą­
du, w  której m iędzy innemi ośw iadczył, że rząd 
dążyć będzie do zacieśnienia węzłów z Francją, 
Anglją i Ameryką, a nadto o utrzymanie- przy­
m ierza z Wiochami. Przymierze z Czechosłowa­
cją i Rumunią jest zasadniczym, niezastąpio­
nym czynnikiem pokojowego rozwoju Europy 
środkowej i południowo-wschodniej. Co się ty­
czy  Rosji, to Jugoslaw ja, jako  państwo demo 
kra.tyczne, musi być solidarne z w ielkiem i de­
m okracjam i zachodu, ma jednak nadzieję, że 
znajdzie się sposób wyrównania różnic, które 
były przeszkodą do wznow ienia (stosunków 
„z bratnim narodem rosyjskim*'.

R ząd będzie się opierał na parlam encie i na 
w zajem nej tolerancji i starać się będzie o w zno­
wienie braterskich uczm k.Śerbów zChorwatami 
i S'owieńcami.

Podiczas dy-Kusji nad „ex p ose“  rządowerr. 
przyszło do poważnych zaburzeń. W  ozAste 
przem ówienia b y !ego ministra spraw wewnętrz- 
nnych, dra Srskicza, k tóry  odpierał zarzuty 
obecn ego  ministra spraw w ew nętrznych, Petro- 
v .cza, w  sprawie nadużyć poprzedniego rządu, 
w yw iązała  się utarczka słowna m iędzy posłami 
radykalnym i a klerykalam i, przyezem  jeden z 
posłów  radykalnych rzucił się na jednego z kle- 
rykałów. Dzięki interwencji kiiku posiów  umiar 
k ow an ych , nie doszło do ogóln ej bijatyki, p o ­
siedzenie jednak musiano przerwać na' pewien 
czas.

terefc cicho szumi. w jjałęiziaieh zawieszony oh

Poprzez Podha’3 z w.chrom 
w zawody

(kraków-Zakopane-Morskie 0 co-Szczawnica-Pie 
niny)

II.
Czorsztyn — dumnie wznosi baszty strażnicze, 

sj oglądające od setek lait na wężowe oploty Du­
najca i na skromne mury rzuconego zdała odeń 
na drugą stronę rzeki bliźniaka —  Niertzioę. Du- j 

na wyniosłej skale o minionej przeszłości, (D p

wprost naćl naszemi głowami śwńerków.
Przód nami zakręt. Wocki burzy się o glaizy 

podwodne i rzuca na brzegi białą pianę, wściekło­
ści, a drogę zamyka nam ściana prostopadła, o- 
padająca k u  wodzie. To tylko złudzenie. Z szu­
mem i warczeniem zakręcamy, porwani rwącym 
prądem pofl niesłychanie ostrym kątem, ażdby 
znaleźć się po drrugiej stronie skalistego wystę­
pu. Przed nami wąwóz bez końca. Raz roizsło- 
noozniony, radosny, błyszczący światłem .i ziele­
nią, świerki uczepione wśród skał kołyszą się ła­
godnie,“^jakby głaskane pieszczotliwą dłonią, to 
znowu wpadamy w wąski lej, gdzie woda wrze, 
jakby w piekielnym kotle, rozbija się z głuchom 
wyciem o skały, a zimno grubo w wieje na nasze 
twarze.

Jedyna, nicizaipanmiaina droga. Niebawem mija­
my jcrtę&kfl posterunek giranńczny, schronisko 
Sienkiewicza, ostatnie skały, 6 .które bije spie­
niony kłąb wody i lądujemy w purpurowych bia­
łkach zachodzącego słońca, by wsiąść do oczeku­
jącego na nas aula-, które od,wiezie nas na nocleg 
do 'Szczawnicy Na .drugi dzień z żalom w sorciu 
mkniemy w drogę powrotną. Roni. B.

Jak ze Lwowa donoszą, kupcy ofiarują w  ostat­
nich czasach tamtejszej filjd Banku Polskiego chyże 
ilości srebra, przywożonego z zagranicy. W  jed­
nym  dniu misia fdja lwowska zakupić półtorej to­
ny srebra /za sumę IGO tysięcy złotych, wypłaca­
jąc po 100 zi za kilogram.

ZASTÓJ W  HANDLU LWOWSKIM. Ze Lwo­
wa donoszą- W  liandiu panuje w dalszym ciągu 
zastój. Utarg w niektórych sklepach nie przekra­
cza kilku złotych dziennieft* Stąd toż nic dziwne­
go, że niema prawie dnia, ,by któryś z kupców 
nic ogłosił niewypłacalności. r.Po samo da,jo zauwa­
żyć się w przemyśle. Ostatnio mówią o bankru­
ctwie firmy drzewnej W., która posiada olbrzymi 
tartak w Krościenku.

UJĘCIE SPRAW CY WIELKIEGO WŁAMANIA 
WE LWOWIE. W e Lwowie ujęto sprawcę głośne­
go przed lirzema la ty . wielkiego włamania do ma­
gazynu jubilerskiego DąbrowsKie.j przy ul. Aka­
demickiej, skąd wdamywaozo po wybiciu otworu 
u sklepieniu piwni,ęy unieśli mnóstwo kosztow-

S t e i n a  z b r o d n ia  n a  f l?  n i e s n t ó

a  R ę d ló o jc e  @ P o i t f a  v

K o w a l  m o r d i i j c  z  p r e m e d y t a c j ą  d w i e  o f i a r y
Kraków, 9 sierpnia.

(s) Dziś we wczesnych godzinach porannych 
dokonaną zostaia w Rydlówce na Podgórzu stra­
szna zbrodnia, jakiej Kraków już od szeregu łat 
nie .pamięta.

Pracownik kowalski z zemsty morduje sztyle­
tem w wyrafinowany sposób 'sw ych sąsiadów, a 
towarzyszów pracy. Wieść o morderstwie błyska­
wicznie rozniosła się po Krakowie, elektryzując 
mieszkańców.

POLICJA NA.MIEJSCU ZBRODNI.
W  kilka minut po dokonanej zbrodni zjawiły

Kraków, 9 sierpnia.
,(s) WIADOMOŚCI OSOBISTE. Prezes sądu okr 

karnego p- Rudolf Pole rozpoczął kilkutygodnio­
wy urlop wypoczynkowy. Funkcje zastępcze ob­
jął radm są,iu p. Błażej Pawłiik.

Również rozipoezął urlop przewodniczący sensa­
cyjnej rozprawy o zajścia listopad onve sędzia dr 
Al ark ii wicz.

SPADEK AMERYKAŃSKI. Al. S. Z. komuni­
kują.- iż na podstawie pisma konsulatu gen. Rze­
czypospolitej pobkiej w Montrealu du. 15 kwii.ehiiia 
10LS r. zmarła w Wuwiipcg (Kanada) niejaka K o­
zak Veł Morzak, Półka w wieku 55—GO łat, po­
zostawiając spadek v  sumie 520 dolarów. Zmarła 
poehrd.ziła z Krakowa, aibo też z okolicy. Mini­
sterstwo spraw zagranicznych uprasza spadkobier­
ców .do zgłoszeniu się pod adresem miaisfcimtwa, 
departament konsularny ul. Fredry 1 w Warssza

nośai, przedstawiających wartość kilkuset tysię-(s 'ę jia miejscu wiauze policyjne. I tak .przybyli: 
(cy dolarów. Jak się okazuje sprawcą tego wla- radca Rotschek, w zastępstwie dyrektora poticji, 
.mania jiet znany pofiojl z dokonania ezerogu razom z nadkomisarzem dyrekcji policji p. Lu- 
śmiiałycb włamań i kradzieży, nidjak* Piatok. dwikiem Marcem. Nadto z ramienia okr. komendy 

ZAMACH SAMOBÓJCZY IZY MOI YCZYN- P p. ho6ek . ;lś z Łomendy P . P. ]ia lula( ,0 Kra. 
SKIE.I POD KULPARKOWEM. J"k  donos' k -y FIeck-
jW iofc N ow y", znana z głośnego siwego czasu 1
procesu we Lwowie, Iza Jlotyceyńsika, po awa,n-|

sław Florek, lat 24, ślusarz, zamieszkały w By.l- 
irm, zabrała je w diogę ze sobą i zaszedłszy na lów'ce 1. 4, oraz Tycholis Józef, lat 55, również ślu 
oia .kuŁparkoiWskie w ro»t*Ojii norwow, dziecko sari! i ojciec kilkorga dzieci małoletnich.

V/ POŚCIGU ZA MORDERCĄ.
Policja, rozpoczęła natychmiast energiczne do­

wie, zaznaczając. żc w należycie umotywowanie/ni i ------. T1,1 ' J naI nieobecności f-y.na zawołał sluiząeą 20-letinią Ju-

turach w sądzie, nawpół obłąkana, udała się w (t!zien> bo o godz. 7 rano w RyMówce na Podgó- 
myśl wskazówki sędziego.do lakla/liu kulparkow-. rz» otok zakładu Matecznego. Ofiarą mordu pil­
skiego, w -celu podda ma kuracji. Nie mogąc w i-jd ly  dwa-jestestwa ludzkie, a mianowicie Włady- 
doezni^ roz/stać się. z daiecildcin 6,wem kilknłet-1 sła 
u ’ 
pOi!
pozoefaAYŚła iv rowie przydrożnym, sama zaś 
s/liręciwszy postronek z bielizny, powiesiła się na 
drzewie-. Przechodzący d ogą łudz'C spostrzegli 
wiiwńicą i odwiązali ją narwpoł żywą.

NOWY STAROSTA W PRZEMYŚLU. Starostą 
przemy-kim w miejsce p. Emanuela BochenL-ikie- 
go, który z dniom 1 lipnej na własną prośbę jmze- 
szci ił w .stan sąioezyniku — został mianowany p.
Czoslaiw Ec-fchantt, dolycliozaeawy .starosta w 
Tannoipołu.

D-OROCZNE REG ATY MORSKIE W GDYNI.
Dnia IG bm. klub żeglugi* połskiiej urządza do­
roczne regaty morskie w Gdyni.

SADYSTA 75-LETNI MORDERCA I SAMO­
BÓJCĄ. Ze .Strzyżowa donoszą,, że 75-letui ojciec 
Romana Marczaka, m łołogo gospodarza w Lute- 
rze. pow. Strzyżów, Jędrzej Mareizak, w ozksue

się pow-<i rx5trsmplowaiom [wdaniu należy

* ^ R Z E Ź N I C Y  PRZECIWKO HANDLARZOM i- 1 «  na śmierć, dueiząe ja J»0\, .ozemf
lei.kę Lcwko do stodoły i zniewolił ją, poozem

ma

BYDŁA W KRAKOW IE. Coch rzeźmików i mapa- ttpyzfl-c zęl ami i r.vąe ciało paznokciami. Naf^ P ' 
luzy w Krakowie wnióeń nr. ręoc k om im za  rządu nie umył ziuirwawione ręce i w p  po d i a , W

Słn,,.,«iki lismi. I wjdazl na na,jwyz.vze wiązanie daohow e stodoły,
pehi

wvso!<'oścl 7 m etrów  na klepisko
Wanv(rausoha nasitępujące pismo: Stosunki liain-1 ............— — , . ;  ...

czasach co zaginęły w mgłanrej ponipoce v ieków ,] dlowe na totejczej targowicy wsiku/tok dziatainśa;-11;1 t- Kw- > konu,y„^„, .nś
O hufcach, skrzydlatych ,w stal zakutvch ry ce rz y ,' różnych m euprawnionyeh pośredników  stały s ię ; na ll(’  ̂ 7

iac.li, o j U A f c M t . o a *  » * ' « * . , » «  irta fty  ,lla ,to „ oJ„ ,y
swoim  i tam oczom  ick .przod- 

w idok  dw óch nieżyjących  ofiar

okolicznych wierchach

ŚMIERTELNE PODZIĘKOWANIE.
Łaknący krwi zbrodniarz zbliża się do swej 

o fiiry  i ze słowami „A  teraz tobie przyszedłem 
podziękować** — wbija mu pod łopatkę w plecy 
sztylet, który prze bijając serce powoduje u dru­
giej ofiary natychmiastową śnnerc.

ZEMSTA WCISNĘŁA SZTYLET ZBRODNIA­
RZOWI DO RĘKI.

Zbrodniarz, ktoregc policja w kilka minut po 
dokonanej zbrodni ujęła, jes, io mężczyzna o sil­
nej budowie, o wyra/łe ponurym twarzy, typ 
zdecydowanie zbrodniczy, skupiający w sobie 
nainiższe instynkta.

Z przeohiehaniu mordercy i świadków wynika, 
że powodem zbrodni była zemsta osobista. 
r 01  dluzszego czarni był zatarg mieszkaniowy 
między rodziną zainoidowanegń Florka a famiiją 
mordercy. Obydwie -rodziny rozdzielała rozdzie­
lała tytko cienka,; drewniana ścianka. W czoraj 
wynikła kłótnia między obydwoma rodzinami i 
jak zeznaje morderca, jedno z dzieci Florków o- 
pluic dziecko .Joba. Po tym wypad/ku Job zapa­
łał straszną nienawiścią dc rodziny Florków i 
przez całą noc nie zmrużając oka snuł zdenerwo­
wany pian zemsty. Do wykonania zbrodniczego 
dzieli przyczyniła się poniekąd jego własna żo- 

chookai.a, które poszły przedewrizysikiem w kie ! na, a to przez ciągle nodjudzanie, a w ostatnią noc 
runku ujęcia zbrodniarza. |podsunęła mu tę straszną myśl, którą niebawem

PrzyEfąęrono odra.zu do przesłuchania sąsiadów zamienił w czyn. 
z których zeznań w jszło na jaw, żc zbrodni do-j Zemida wykonana na drugiej ofiarze. tj. na 
konał niejaki Jan Job, lat 43, pochodzący ? Kre- Tyc.holir.ie, miała mieu ten. sam podkład, gdyż jak 
socic w pow. Mościska, zamieszkały w Rydlowoe zuzn-ajc morderca, Tychoks miał podjudzać prze- 
1. G, ojciec trojga dzieci, z zawiodu kowal, zatrud ciwko niemu rodzinę Florków, 
n.iony w fabryce gwoździ na Rydlówce.

Stwierdzono, że morderstwa dokonano w jasny

W JAKI SPOSOB DOKONANO jVIORDU?
Daiś rano o godz. 7 FJorck, wyszedłszy z mie­

szka,ni i swego zoiytał z nienacka z za węgła na­
padnięty, jak się później okazało, pnzez Joba , 'trze. 
który już czekał na niego ze sztyletem w ręku.

Jak zadane, rany zamoirdn/wwucgo stwierdzają, 
mordcica rzucił się na swą ofiarę, zadając jej 
ostrym sztyletem cięcie w rękę powyżej łokcia i 
drugie śmiertelne cięcie w serce, które spowodo­
wało natychmiastową śmierć

Mimowolnym świadkiem tego bctst.jailskiego 
mordu był., maleńka dziewczynka, siostra zarnor

BOMBAMI CHCIAŁ UŚMIERCIĆ SWYCH PRZE­
CIWNIKÓW.

Od dłuższego już czasu Job odgrażał się swoim 
przeciwnikom, .że ich bombami wysadzi w powie-

W1DOK PEŁEN ZGROZY.

Do czego może doprowadzić nienawiść ludzka, 
.sfiiwiendKają rany zadane ofiarom. Do wykonania 
sayicgo stiusizncgo dzieła przygotuiwaL Job wy- 
ostizony już poprzednio sztj let, którym zadał 
nietylko rany ldóte, lecz po wbiciu go po ręko- 
jęść w swe ofiaiy kilkakrotnie świdrowa! z pre-

dad ku Tajtirm, co od wraków tesame —  nae 
wzruszone —  n.icśiniertelue. I zaś wywożą

Ozorwatyn posiada tę zadótę, iż można w t.ymi6^  tuL rzeźnikom i nuibarzoan zao, 
przemiłym zakątku doznać również iiyikij r.y ga-*,w . towar.

>uż bez żyoia w kałuży krwi.
I M orderca m< mentalnie rzucił się

BANDYTÓW Na ja.da.cogo gośbińcem w ręku na matkę za umiłowanego, chcąc ją po-
g r a i - n j e  na l a r g o w m y  i zmu.puj u-wu po ; v ; r z c a -  - p o łó w k ą , a w - d ą  Lany Jana Krzywo- łożyć trupem.

Ę caaa'?*1 cr/d se iow o  dla fca-kow a, ezęsa. -wo . -• 2Ul!r>a/li‘i omegdaj o 11 w nocy  hmidyoi i Ta jodnak w osłaiuim  m om encie w  obronie
zas w y r o a ą  bwwiair i umiemoiziiiwiaia w ten spo- J. U luu‘ r  J. j , , ™ !  J. . . . ,, . . .

latrzenie sio. ' ^ y-Y g °  zarzucdi mu na g łow ę savego życia , m ając w ręku szc-zoikę, rztuała .nią
1 i ‘hłuiza .'ozipoeizęii priotrząsać kiewzenie w poęziu- ntordercy w twarz, kiory cliwdłowo oszołomiony, 
1 - - - - - • -  ' W m b s ic  za- ’ ■r’

diowiiinego, która na wiidok krwi zaalarmowała medytacją ostrzem sztyletu, w ranie już zadanej, 
matkę, która wybiegła w obionie syna, leżącegc doszukując się serca.

O zeizwierzęcen-in zbrodniarza świadcizą ramy.w 
ze sztyletem j talk straszny sposób zadane, że z zadanych ran 

powychodziły na zew.iątrz .wnętrzności.

J. W koiu-u pUimo to aipe-lnie do konnbarz, 
o usunięio-śe z targO'wi'cy w jiide iiion yc'stronom ieznych w wi.el/kim stylu, spożi wala:-, SWfrfr , v . u " . *. ' CI LK>Udl'ięiU'lJt Ij lUkCUHiuy n- V umieuivu

ne ma całą okolicę marynowane tosuś«. obficie ;ów ŁyrinaInoj aprowizacji mia/rta. 
r/akropione Joomaożkmm. Pożywiwszy ciało ooze-| ^  1 RAG-CZNA ŚMIERĆ 2-^.ETNIEGO DZIE-

na przybycie łódek, CK A W RUDAWIE. W czoraj, o  godz. 16‘50 za­
wezwano pogotowie ratunkowe na Wotlę Jiwtow

,1 '

kujemy z niecierpliwością
ażeby z .kolei napoić ducha, czekającym nas jed­
nym z nftjbfMKtziej boJdoii widoków, ktorego zwła, tką, g^isic 2 let.sii sym k 
szcza ci, Iktórzy już .raiz go widzieli, oczekują z^Wytocżał wipadł d.o Rudawy 
i riocie rp li w ością. Wsia.damy i płyniemy. letka,rz pogotowia zaerttł już lhartwe

■ . r, . . . . . . .  . 1 ry tragicznego wypadku.
Po mmięnu C w w a W y n a N ied z icy  p ł j w i y  r o ,  ^ IIE R Ć  PCD KOŁAMI POCIĄGU. Wczm 

pewien czas wsi od mS^ich, w jzioconyoh zib„żom p0 pohiilnki wnij >a..l ł p o i  jcitowóz na przvotan- 
brzegow, rozmaiwiając z naszymi przewoźnikami ’ ,k,u Mjrundki robo-tJ idc kolejowy Poiwroźnik Anto- 
madźwyczaj sympatyczne wrażenie. robiącymi go- iu, lait 44, z Zalbierżowa i po-niósł eonierć na miej- 
iraiami ze Szcza,wnicy. W ogóle, o ile zakopiańscy. tou.
górale odzaa.czają ,ię [jowmą szorsikośćią obej- (»)• RABUNEK P A P Y  KONI Z. UPRZĘŻĄ ZE 
eeiia, o tyle górale z okolic Szczawnicy, nie za- I5TAJNI. Diziiijetjiszej nocy ślera-Iwono ze zamkniię- 
traicajac nie ze swojej buńczucauości nabytej przeiz >̂e-i S|ł-aj'ni P”zv uł. K.jzwnierza ivjeJki ’go paro kię 
.życie  się z bujną i groźną przyro-ią, są bardziej ' " T  W  ™

fe) KRADZIEŻ 400 ZŁOTYCH NA DM'ORCU
KOLEJOWYM. Na dwo,rcu kotlejow7 !in sk.ra.dzrio- 
po. z kieszemi p. Wawrzyńcowi Niewiadomskiemu 
400 zlotjtch. Kia-aamkiowdec oczywiście uszedł

k-łótjii po­
ramy moi,

Dnr7,, ryq.fini! ikiiwaiińu za dola-niimii. Krzyworą.ozikn biw.m -s'
(C ś z - k m i  i -  > ł- * t ^ '  i w  V * w r m i  C l i u i i i  z  k t ó o

’ " wi-ća-iej między rafowsiaimi o tyto u zabrtuiij
umknął z. ich rak. zmbieiająć 'nawot z sobą buty, w JaK»®
poptzodinio mu z nóg ściągnięte. jfakta po r-o-bie

Po przybyciu do w;i zawliaiłomił Krzywcrączika dociznie tiłcżin;
-K rX iR F ’ -nV °VVhdv-Dw niinj^oowi. pertfortunok policyjny o napadzie, a -na- podniecony krwią jednej ofiary,szwraca swe kro- 
L v j ,i 'p , /v i,‘ i', ty-bniLut p.lzołiiię.wyaęty pwkig dojwwar.lzd Jo ki do fabryiki, w której pracuje, zdejmuje bluzę 

ińnrtw-e zwłcłki ótia- uję-cia. sipraiwców. •_Są aitoi MicłidJ tearwc'za::i, Jan w kuźni i uuąje się z citkącym jeszcze ciepłą

nie wykonał sweg ; .zbrodniczego (zamiaru, sama 
za>3 schroniła pnę do lUie^zkania.

Jak w jakiejś kryminalnej .powieści następują 
Morderca mając już z góry wi­

ny plan swego strasznego czynu,

1 kra<u i ze świata
MIANOWANIA W WOJSKOWOŚCI. 7. LYarsza 

wy komunikują: Minister .spraw wojskowych za-

grzeozui i łagodni.
— Ot panie —  powiadają —  berty je Cechy za­

warły gramice, nie puswijom, bida i telo.
Mają zupełną rację. Komisarz rządowy w . - - —

Szczawnicy, wydaje przepustki do Pienin, a Czesi j u< ^,;arnie 
inimo wiszeńkiiicf] koinwuieyj i układów, jak nie pu- 
seeza.ją, tak nie puszcizają.

Goście szczawniccy są pozbawieni bajecznych 
w-Ł-Loków, funnaai szcizn/wnicey poz/bawiienii za- . ... . . . .
robków za pupmztrtinio tak oz^fce i liczne wy- ^uamowiU szefem depart. IX (spra-wiedkwość) gen. 
eieozki funkaani i .powozami do Cze-rwoneco Kła-1 Kamila Jania S jy frW a , sędziego Na.jwc
6ZtOTU. Zma.ejsizyki się ówmież f e o - c j  prze- , ™j«kc./wego .w „neysce gen. bryg. Aleksa/n- 
. i - m . i-,. . 3 , ł ;  dra Puka. mianowauoffo roiziporz^/enuHii ]>r.ezy-
jazdo w ło .kann p.zoz Pieńmy, gdy z me każły  druk. Rz[Tłtej prezesem sądu w jk o w e g o  Ze eta-
i~„że ^obue poźtvOiić na kos.zt<'-wną drogę do j,.,)tvL-ka .-,zeia dej). VI (żeglugi powietsrznej) zwol-

zoT.iztynu (21 Tm.) autem lnib furką, albo też nil nunfetftr na własną ptoóbę gen. bryg. Iiówocjue
' ’ 7Ą ^ą w yeieczkę na’ Trzy Ku.o.ny, który iiowróoił do Francji i powierzył kierowni-

s-kąd. sĄuódzi -do Sromowiec (wiieś po polskiej otwo tego departamentu gen. bryg. Władysiawo-
eniówm jh w Czerwonego Klasatoru), by p o - ' " 'i Zagórskiemu, doiyt-.hv.zi.nowemu szefowi de-

1 pactamontu [mzemyslu wojennego.
ZASTĘPCA KIEROWNIKA M. ROBOT PUKL. 

Prezydent Rzpltej poi;uc«yl kierownictwo rniui- 
stenstwa robót publicznych dyrektorowi departa-

wrotuą dr.ugę p;ze'Z Pfenin(j przebyć w łódkach. 
Teg-o rodzaju postępowanie jest wyraźnem i ce- 
iowenn iizykanowamicni poLkich obywateli, oraz
loKC&wiażenitun za,wartych kouw enejj i uklalów  inżynię-rowi Konstantemu Ja iitm o1w i ozowi
grauiazuycdi, przewidujących wolny moh tury­
styczny za przepustkami w iatracli i w Dienimach 
w pasie granicznym, sięgającym 15 kim. w głąb 
■kraju, a sprawa ta domaga się energicznej intor- 
■wetneji odpowiedni eh czynników rządowych, kló- i.fci w lyg^kfHĘOd 27 TĘięa. do *2 śiiorrinia wykaizu-

Kiópylko i Ołićwa Firta-rżj  ̂ itó.izj ^_po skonfronto- krivv̂  Fl0l,ka Batyp.tean do warsztatu, w którym
.wainiiu z krzyw mączką p zjznau się t o  w ij .  ̂ s-itryyęła przj pracy upatrzona druga ofiara i „Tele-grafom", skąd po ukończeniu dochod&eń, —

ILUMY PUBLICZNOŚCI NA MIEJSCU ZBROD­
NI.

Zwłoki obu ofiar leżą jeszcze w kaduży .krw, 
na tein miejscu, gtizie^ieii dosięgła ręka zbrod-
maiiiza.

Na miojacu zbrOvlm gromadzą sietlu in y  pubCdc;. 
mości, które żjwyo komentują straszny ten wypa 
dok.

Po przyibycfu komisji sąńowo lekarskiej zwło­
ki Hostaną przewiezione do zaldaidu medycyny 
.^dowej.

Aresztowanego Joba osadzono na raizie pad

3  audyt ów odlrtawtono .do w/ięztenia sądu pow. w 
Rćcbrce. ’ ’,C“ °

Z-wSĄDZ-ENIE POLAKA W NIEMCZECH. P.
A. T. dionooi,. że sąd w Pile sllrazeł ogecdluika Mar­
cina J.maisa z Maedizye-hOJu, ktorego oeSkarżomo o',
.■jz /itigio-Jiwo ma. rzecz Poleki na 5 lat, wfezfKtia,' 
j/ozjuaiwlieurie [iraw obywateilt-ikieli przji® 30 lat i 
odiJ,mię jo  wyjściu .z więzienia pul na.dizóN jioflir

baftjatekk-h instynktów —  Józef Tycholis. j odfi-ta/wiony zo>lanie do więzień św. M.chała.

N o t a tk i  l i i e r a c l i i c
PIERW SZY ZESZYT „ŚWIATOWIDA**

(stm.) Tygodnik „Świaitowid11,-.którego pSermwłzy

‘barw, kwiaty, rozwija.ja.ee się od wczesnej wio- 
sn j do późnych m oaów , nadają się do obsadza­
nia ckswrtyieh miejuc parków i szkla.mi. Broszu­
ra obcijmiujo 6 grup różnych odunian pieuwiosnków 
i^ó/re oziłob.iosie zostały kliszami firmy ÓJlr.iouki-,«yjay- ”  u-yrol.u tjun w-ydauym y<ir/.ez sąd w E0MZyt uika.sał się wczoraj, wypełnia pewną lukę'

Mię.!ffiyrz<v-!ziu (Metron.;,z) KrWio*- z.aue jest, ze w w pjśinritninic.twie periiodyczmcm, któremu i.^ '-bieuK iv Paryżu, a wy <ir.iKOwane w drukarni
. .w—  , . i - - -— •* — t--------• ...-------------- laitoraekiej w Krakowie, nakładem księgarni S

A. Kr/zyżamowitkiego
' _  „SIERŻANT TADZIO SWOBODA “ . Pod
tym tytułem wyszła z druku książeczka W ikto 
,ra Sy-nftoego Guitewdkicgo, przedstam łająca losy 
kiiikninas.tola.m.iego cłdopea ze L-wowa, który wstą 
pał dlo’ ,s;rrrofca, pnzyjeebał do Krakowa,' s-tąd 
ra/zam z pie/rwszemi oddziałami Piteudskiego wy* 
,niu«ył na wepnę. Autor przedstawiane .dzieje 
imłodego bohatera, podaje w szeregu krótkich 
popularnie napinanych rozdziałów łiistorję Pił 
suikikiego i  Legjomów.

'  • » , ,t  ■ ; *v i k u  n/^. m i  i luruiLiit-im w Łiop
c,7a.\xk>, kteiy  Obiegały pog 0N 1 § ^ iailsorzo^ an braikowalo ilustracji popularnej, obraaują-
<>l>saiJr/-(Kvki pnzez Poii^Kę tuuo * MCł i °*]kręgów Ciej bkjżą^'ą zairów-no w catfej Police, jalk
g:ra.nkwnych Międzyrzoeac- w calyu, śwfeoie. Postów i w  z y sobie zadanie, wy-
Btabumso.sit (Bornisit) ifflaiolał ; ttj} iin̂ r~ .pełndonia tej (huki, red-aikoja „Świaftowida11 od
nlacyj 'z.a \vynagj<>/Jien,ie«iT  ̂ n;wn?L ntii u0^ ^  ipietmiszego aeeizy-tu pitsiua zaczęła je  apełaiać z 
zaigi-OTal bt»zpie^-iKrtwn pai •' . ' ,f leiB°- cajym suikocsem. Zeszyt ten, zajmujący 10 stron

DLc K i (MA WĘGl ^  -u 1 °.‘  cało-aukm-aziowych, przyiiwi Łkrtyiołianą obfito/ić
noszą, rż ziteny ju zy ,,-a ica  ' - J rosyy n,aticujUihii iilusłiraicyjnag-o. Około srt.k. zdljęć foto-
skii j gon. Dem -n zanmeBzika. 1 ‘ ^ x„nC'. graficznych pozceruwa przed oczaańj ozyitelnika
z inic.jRC«r.vosci nad Jeziorem ‘ Pr" '  majważuicjs.ze wypadki, najbandzaej głośnych !u-
waoiai gospodarstwo. lYsize oa ludo ję Laitrrcwo- najpodmiwsze wkłzcnia rzeczy z. zakresu tec-h-

1UDOCHOD T  OSTATNIEJ OLIMPJADY. w cR e ^  1 /T n a t e k ń w , życie sebny«N »Łrvu  j .  U a i A i ń i o j  o  1 ckraiim, sipon.u i .mody, ipotutyki i wJtmk pięk-
doiucaieft z laryża , wynosi </»- ‘j ■ h .nyc-h, igrzysk i zabaw-, kaiiaptrof itd —  w formie

|iią.itg|,a*wj, najłeipiej wbijającoj ,aię w pamięć, a
zatem w formie naribaidizioj celowej, o której już
Naipoleon powiuiizia.ł, że „iiajmniiejBzy rybwuek
■więof-j .mu mówi, niż n a j d ł u ż s z y  o p s “ .

Obok tego .,świaitoiwid“ nie zaniedbał także

K B A K O W S E fóa  T fiA T B fiW

■ — .   r , a \ i * x n .. .,oivuiNu>vjłi jllł; Aaiiidcaiuai i
G O  W  f i i i b o t i -  9  b u t  t i  t b i ś  1)qc*z i g  t-ĄiKiO '- ' i, ♦ i  t l  „  i • i * '  .. 4 ,. , TWKtohftm .ń ta -a l-u  łiicracK u go, który re.pre.zeńliuie doskonaływ Rezonie ../rtdowl. z gosiinnym w>btępem . - .  ’ . 4  \ . >.
ma Didu-.a. w ” nicdz/ule po południu po eenacłi P,r,/|ckład scu su cj jiiej, eez je-Jnocizoiuie artys.ycz-

na czas trwania urlopu kierownika niiukR-rsitwa 
śnż. Mieczysława Rybczyńskiego.

CENY ŚROCKOW ŻYWNOŚCI W  W ARSZA­
WIE. Poziom cem deiajlicznydi środków żywno-

roby iprzcfursowaty dotrzymanie złożonych przez 
Czechów obietiiiie.

Mtjanny rtirome baszty avyii,iosłych szczytów 
Jlnzoch Koron, królujących zebatem póltolem  nad 
efce icą i ikiika-et metrów za Ozerwonym Klaszte- 
■reim, wipa Ujmy . porwani bystrym ..nurtem, jak 
gdyby w paszczę. Iwa w „Bramę Pienin11. Coraz 
s z y f e y  jięd, szum bijących o burty. w.-okieli ,po- 
wiązanycii ze sobą drownia.rt.vcli łódek, przypo­
minających pirogi kauibailskic, zimne powiewy 
powietrza, płynące z paszczy rozwartego przeJ 
nami wąwozu, .coraz .szybciej migające koło nas, 
tuż tuż pcoisto-padłe skaliste ściany, — wwzyrtko 
to pozostawia po-sobie jmłyne w swoim rodzaju, 
n Lc z a petmnia n e w- r arż e n i c .

Wpływamy na sjrokojną taflę Dunajca, toczą­
cego fjwo .wody wśrófi wyBłonecznionycfi śaian 
w-ąwoziu, którego brzegiem prowadzi wąziutka 
droga. Cisza odwiec-zuej puszczy nakazuje milcize- 
nde, tylko ełyohae cichy .i jedu-osi *•, plusk wo­
dy, poruszanej drągami przewoźników, tylko wia-

jc w Warszamrię nartę,pująee wahania: zwyikowo 
ks z tafto, wały się ceny mięsa wieprzowego piłn* 
13^', słonina 19%, wędli.ny l i% .  Zniżkę naio- 
miart wykazują ziemniaki 9% i mareliew 1*13%. 
Na ogól ceny środków żywności podniosły się o
'lT % .

PRZEMARSZ STRZELCÓW PRZEZ KIELCE.
Do KielC,^,przybył 8 bm. odiJiziiał ^'trzeJców, .który 
odbył fl-.irzeamusz dru.żyniowy szllakiem ij'icTW.-'.zej 
kompacijf ka-uowi-j PibuiDikiego na przestrzeni 
Kwaków—Kii Ice czyli 120 klin. Micszkaiicy Kielc 
witali strzelców z entuzjazmem.

NA MIĘDZYNARODOWY KONGRES STUDEN 
TO W. . W  diuiu 27 lipca urządzono w Krynicy 
zbiórkę i reu.uion na dochód IV Kongresu mię­
dzynarodowej konferencji st.u lontów-. Dzięki wy­
datnemu jpafMwei.il miejsii-owyTh czynników oraz 
Koła jiań żebrano jako czysty dochod 4.000 zł.

WYCIECZKA POLSKA W JUGCSLAWJI. W y­
cieczka studentów uniwersytetu warszawskiego, 
złożoma z 61 wrób przyłiyla, wc.zoraj przód połu­
dniem ^do Zagiaebia p i '1 p-rzcwodniotwem profe­
sorów.

NAPŁYW  SREBRA DO BANKU POLSKIEGC.

OPERA LWOWSKA W TEATRZE IM. SŁOWAC­
KIEGO.
raz
Adama Didura. W n.ic.dzislę po południu po --------- - . . .  . . . . .
zniżonych „Aida*1, wita^rrem zaś po • raz pienvszy luj-[ro-mcGci aagioiikiej „Oblicz.: Gorgony11, aałej 
melouyjną opera „M idauie But-torfiy11 -z. Lisewską w .dział lni.moru i satyry z liicznetm.i rysumkami, kro- 
r-oli ty'viiłiA, ej i gościnny m rąstępem Adaana Dra- mika tygodinioa.-ia iid. Nie.w-ąkjdiwie toż t-ego ro-
biilia. ___ dzaju pti-mo wkrótce uzyska jak najszerszą po-
Q,o sta tn ie  WYSTĘPY, o per etk i w a r s z a w - ; p m o , ć cizy ta.(aiCJe j piubiiiczuości. .Ogłasza- SKIEJ. tvlko dziś i iut-ro cuyii krotni o zobii-1 ■ » * i - n ‘*w i  ̂ i f r • ,,
out.iv riimena „D olly£ Wk kon- J ^ n b rtz^ ie  w idki i-onkims fotogiraf.c/ny
cortó^’o graną prztz zcapól warszawski, w której „Swiacomida1- wzbudza również wtókie zamtere- 
żaslutono oklaski zbierają pp. Kidnwska, Rdewiez (sowanie, a jcdnocześmie przyczyni <aę do ożywre- 
Ziembińska. Chorjan, Wirla.szkicwicz. a lca,żde ulia- jniia i rozwoju do tej pory dość u nas zaińiedba- 
z-uiie f-h; na scenie znakomitego. komika i ulubieńca (no.j azAniki fotografi-cizncj, k-to -a zagranicą zajęła
publiieznuści p. Stan-irdawa Wolińskicg-o publiczność juz 
wita Jmragaucm oklasków. Na, liiedziieino popołudnie. J 
\vb przodfetnaiienio ceny miejsc zniżone.

REPE RTUARY:
TEATR IM SŁOWACKIEGO

S o b o t a .  9  b m . .  ..Ż y d ó w k a 11.
Niedzicki. lb,bm. po poi: ,..‘\ida"; wieczorem 

„Madame Buttca-fly11.
TEATR „BAGATELA**

Si.boli. i) Inn.: „D oliy11. - . ‘ “
Nn-dziela, 10 bin. po południu i wieczorem: „Dolly11.

Rr- l’ I R 1 11 AK 1 KiN KRAKilM SKICH: 
SZTUKA: - „W ładca świabi11, wielki dramat 
W A RSZAW A : „Fafty w opalach11, 6 aktów ,

ęmioebu.
UCIECHA: „W  kajdanach małżeństwa11, dra­

mat w 12 aktach, ,idnvk ser je ra/zem.
W ANDA: „N owoczerny Muszkieter11, komcdja 

w 6 aktacfi.
REDUTA: „Judex“ , y ic lk i dramat w 12 aktach 

dwie eerje raizem.

mSejuoe wśród aunych s.atuk piłastye/znyoii; 
wtuzyscy Leż jej zjwole/n.nicy wkupią się . niewątpli­
wie koło iwlafcoji nowego p/it-ma.

—  PRCF. DR JOZEF REISS opracował na za­
m ów ienie. księgarni M. Arcta w Warszawie „En- 
cyklonedje muzyki**, złożoną z pięciu częsoi: ohaj- 

. mu je ona hiiftorję muzyki, liarmonję, k-oat.raipu.nkr, 
.formy i instrumenty, akustyczaic piidlstąwy mu­
zyki i eistcitylkę muzyki. Działo zdobią liczne ilu­
stracje i przykłady nuiayscziiie. Druk jest już na 
iikońozeaiu tak, żu En&yklooedja pojawi się z 
końcem s.ietnjmia na pólJcac.ti księgarskich. .Będzie- 
to piemys/za p/ubtikacja tego rod!zi,.ju w- naszej li- 
,-teraitfuirze.

„PRiMULA L. PTERWIOSNEK“ , Stefana 
] iZMonewskiego, tom 1 bibłjoteki „Ogrodnic-twa11. 

Z iniicjatyiwy śp. prof. M. Raciborskiego redaktor 
(̂„Ogii-odlniiotam11/ iprcf. Stef. Ziobrowski wy«feł 

piier)wis«y tounik, ma.jący aia eełu zastosowanie w 
ogrodiniotwie uprawy tego wdzięcznego, od wie­
ków rozpowszechnionego kwiatu, liczącego prze- 
srzlio 200 grttaiiuików. Ksiatałt, duża skala św-iotnych

DśiteHtia kolei ais u Sioni ł im ia  
?o innie Bi?2ya«na

Warszawa, 9 sierpnia. FAT. Minister kolei 
żelaznych w trzydniow-ej podróży  inspekcyjnej 
na terenie dyrekcji kolejowej stanisławowskiej 
stwierdził konieczneść utrzymania tej dyrek­
cji-

(S-J — bm m bw w  a w w j g jw tmm—

(Artykuły
]\7a c s e s ^ i a e .

r tym dziai* uie onebodzą od R eo.ncin .

SU PER FO SFA T  KOSTNY
i M I N E R A L N Y

o gwarantowanej wysoWci procentu, dostercza wagonami 
i w mniejszych ilościach 9;9

B A N K  KR ED YTO W Y , Lwów
plac Marjaski 4  (Hotel Eu-opejsk1)

Ż s t d a f  w s z ę d z i e . !
Cuki. rki atłasowe, nadziewaue, wielki wybói 
puszkuwyct i zawijanych karmelków —  Roksy 
„Słomka1*, kar., elki z płynnym miodem. —  
Landryny o doskonałych smakach i zapachach 

i wiele innych gatunków poleca

F&feryka cukierków
S T E F A N A  i k © S T A « ł K (
Siraków-Fodnórze, k n a  Tarnowskiego 5.

Ceny konkurencyjne. 1093
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D z i a ł  e k o n o m i c z n y
0lar[us2 ekonomiczny

— Komitet ekonomiczny Rady ministrów po­
stanowił nie zniżać opłat wywozowych od żyta i 
pszenicy, wobec .tendencji zwyżkowej na żyto.

t—  Zawarcie handlowej umowy francusko-so- 
wieckiej, której głównym punktem ma być tv- 
Koż!iyvionie Francji eksploatacji. Zagłębia Donie­
ckiego jest bardzo prawdopodobne.

—  'Wczoraj podrożała w Warszawie słomna 
1 GO zl na £ ‘20, jaja k 8 groszy na l l  groszy za

sztukę, ogórki z GO gr na G5 gr za mendel.

za ń&jemną .pracę na obszarze b. dzielnic rosyj- 
sk ie jfi amstrjacikiej byl w miesiącu sierpniu 1924 
dokonywany iw dotychczasowym trybie, "według 
skali ustalonej dla .potrąceń podatku w mtósiąou 
maju 1924.

n m t  GI EŁDOWY

G ie łd a  n ie d e ń s ls a
Zurych, 9 sierpnia. (PAT). Otwarcie giełdy. Ho-

landja 205, Nowy Jank 520‘25, Londyn 23‘85,
18 niemieckich organizacyj przemysłu i han- Paryż 29‘17, Medjolan 23‘70, Praga 15’55, Buda-

dlu na poktkim G. Śląsku wystosowało do rządu'.peswt 0'00G9, Bukareszt 2‘42, Belgrad 6 ‘GO, Sofja
'   ‘ 2 ‘87, Wiedeń 0*0074 5/8.

ZW YŻKA EFEKTÓW POLSKICH NA GIEŁ 
DZIE WIEDEŃSKIEJ. Z Wiednia Sobosbą 8 bm.: 
Na dzMeijszej git klifie cieszyły się w dalswrm cią­
gu paipiciry }>o]skie zraacznym popytem. Szczegól­
nie interesowano .się papierami „Rontlaind cemeait" 
„Zieleniewskiego", „Silesia" i „Schodnic-a".
mgggBgBBESaBEESBgBK^BgEgBBa aaiJH C

i a m o c h o i i y  p a n c e r n e  w  m a l c a
f  h a n i l a i a n i i  m a  g m a r H>i n a k r e s a c h

m  
l U i

(Telefonem od naszego korespondenta).

'v Wars.zawlie wezwanie do opublikowania ustawy
0 ulgach paszportowych.

— Oddział Banku Gospodarstwa krajowego w 
Lodzi zostanie w najbliższych dniach urachoW o- 
ny.

—  Wzrost drożyzny w Lodzi w miesiącu łipcu 
Wynosił 2‘G7%.

— Giełda drzewna w Bydgoszczy zo&tanie nie­
bawem Uinich.omiooa.

— V\ yd; mł miynów warszawskich podwyższa 
N  dnia Cr aCcrpnta cenę 50% mąki pytlowej z, 23 
do 82 gr za Kg, oraz sitkowej i żytniej z 20 do 
-2  gr z.* kg.

— Bank leśny w Warszawie ogłosił,niewypła­
calność. " .

— Stopa procentowa w austrjackim Banku Na­
rodowym ma być {KKlwyższona z 10 na 12.

— Konwencja cennikowa przemyski naftowego 
hia być w tych dniach formalnie przekształcenia 
W kartel,. 1o też i ni < które firmy obecnie już w.strzy 
inaly sprzedaż i dostarczanie produktów nafto­
wych .na wrzosisń.

—  W yroby z białego złota importowane, które 
są stopom zlola- z niklem łub pakudem, pojawiły 
dę na targach polskich.

— W skład Rady Spożywców wejdzie 5 po­
słów sejmowych, 5 delegatów magistratów miast 
Wa-nszaiwy, Lodzi, Lirowa, Krakowa .i Poznania
1 5 delegatów’ związków spóldziolcizych.

—  3 mil jony pudów cukru kryształowego za­
kupił rząd sowiecki w Polsce, Czechosłowacji i 
Rola-ndji.

•— . Gdańsk przeżywa w dalszym ciągu ostre 
Przesilenie, które panuje ta;k w handlu jak i w 
Przemyśle i częściowo jest spowodowane brakiem 
kredytów oraz wyboką stopą dyskontową.

i
i ip o n i fe a  e k o n o m i c z n a

PRELIMINARZ BUDŻETOWY NA MIESIĄC 
SIERPIEŃ. Sporządzony .przez min. skarbu pre- 
l«nitnarz budżetowy na sierpień przewiduje w do­
chodach 149.551 tys. zł, w wydatkach zaś 148.441 
tys. zł, zamyka się więc nadwyżką dochodów nad 
Wydatkami w kwocie 1110 tys. zł.

W dochodach na płorwim-m. miejscu stoją 
ffcty wy z Janón. publicznych i monopoli w wyso­
kości 78.210 tys. zl. Przedsiębiocsitwa pańsitwoweP 
dać mają |3.380 tys. zł (wpływ z tego ,źródła preo- 
"ddyiwany je&t w kwocio o wiele wyższej jiiż  w 
czerwcu br.).

TELEGRAMY
Bankructwo Banku leśnego 

w Warszawie
Warszawa, 9 sierpnia. "Wydział “handlowy są­

du okręgow ego w arszaw skiego ogłosił w czora j 
pierwszą upadłość w Warszawie. Za upadiy 
uznano „Bank leśny S. A .“ . Kuratorem  masy 
upadłościow ej -został mianlowanyn p. Kostno. 
Pierwsze to barnkruictwo w yw ola io  w  mieście 
ogólną, sensację.

m i k a  ii liin fcB ik lercw n k tB O  praca 
nu tu ie d c

(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 9 sierpnia. W  dniu onegdajszym  
w nolsko-amerykańskiej Izbie handlowo-przc- 
mysłowej z łoży ł sekretarz je j sprawozdanie z 
wyników ' pierwszego międzynarodowego kon­
gresu naukowego Jła spraw kierownictwa pra­
cą. W  kongresie tym , k tóry  od b y ł się w Pradze 
od 20 do 24 iipca wzięła grupa polska, złożona 
z 30 osób . Na kongresie tym język polski został 
dopuszczony oficjalnie de wygłaszania odczy­
tów i referatów. D elegaci polscy  w ygłosili c-aiy 
szereg’ odczytów , m iędzy innym i profesor Ada­
miecki, p. Hauswałd, oraz inżynier Rotter. D e­
legacja  polska nawiązała stosunki z delegacją  
am erykańską i zapewniła sobie jej pomoc w 
sprawie wysyłania studentów i inżynierów pol­
skich do Ameryki na naukę i praktykę.

Uroczystości w Jastkowie
■Z Lublina, donoszą 8 lun.: We wsi Jastkowie

, ^ | K 2g H « r *  s ś i r

Warszawa, 9 sierpnia. Dzisiejsze „E ch o  W a r­
szaw skie" przynosi alarm ującą w iadom ość, z 
Grodna, jaho-by wczoraj o godzinine 4 po po­
łudniu przez miasto to przejechał pociąg woj­
skowy z samochodami pancernymi w kierunku 
granicy sowieckiej. Także w  drodze do Barano­
wicz zauważono pociąg pancerny.

Wojsko zabezpieczy ludność 
na krosach

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 9 sierpnia. W  dniu 8 b m. przed­

staw iciele g łów n ego  zarządu Towarzystwa opie­
ki nad kresami wschodnitnii zjawili się u mini­
stra spraw w ew nętrznych, p. Hubnera, na an 
djeme.ji w sprawie stosunków  bezpieczeństw a, 
panujących  na. kresach w schodnich . Minister 
ośw iadczył, że rząd uczyni wszystk.o, aby zape­
wnić obrouę mienia i życia tamtejszej ludności, 
a  jednym  z najw ażniejszych środków , zm ierza­
ją cy ch  d o  przyw rócenia norm alnych stosunków , 
jest przekazanie spraw bezpieczeństwa publi­
cznego w ręce władz wojskowych.

Dziewa praKiyki i n r o a d w  R r a r o jd i
(Teietoucm od naszego korespondenta).

Warszawa, 9 sierpnia. D zisiejsza „G azeta  
Poranna" zam ieszcza ostry  artykuł, w ym ierzo­
ny  przeciwko pewnym starostom w powiatach 
kresowych, którzy odmawiają dworom zezwoleń 
na broń, tak niezbędną wiobee sza le jącego ban­
dytyzm u. Odnosi się to szczególn ie do starosty 
w Dubnie, p. Płachty, k tóry  nie umie sobie dać 
rady z bandytyzm em , o c-zom 'świadczy najle­
p iej niedaw ny napad na Huszcze, gdzie 29 poli­
cjantów po krótkiej wymianie strzałów, pozwo­
liło ujść 8 bandytom.

W  związku z p ow jższem  otrzym ał wtezoraj 
senator Smulski z pow iatu dubieńskiego nastę­
pującą depesza;: „D nia  10 lipca zwracaliśm y się 
do w ojew ództw a i starostwa, z prośbą o zezw o­
lenie na broń, bez rożni ta tu. P rosim y o inter­
w en cję ". Depesza podpisana jest przez dw óch 
proboszczów  rzym sko-katolick iego i praw osła­
w nego, 4 dw ory, wiaśedcróli m łyna i t. d. Mini­
ster polecił p. Płachcie w ydanie zezw oleńt które 
jednak dzięki jeg o  praktykom  adrnintetracyj- 
nym  przctciągło się prawie miesiąc.

tEBM— aagaaał:

stracji w roku 1920, Życzeniom  tvm  stało się 
zad o- c, odm ów iono natomiast przedłużeniu • 
terminu poguzebu. Na grobie z Łożono cały sze­
reg w ieńców  z szarfami o antipaństw owych na- 
pisaćli. Szczególniejszą uw agę zwracał wieniec, 
złożony przez klub sejm ow y ukraińskich socja!-. 
dem okratów . Nad grobem  w yg łosił jedyne przo- 

[ m ówienie poset Pasze zuk.

H 'E 2 zd K ztn ls  k o ls j: ts > e  ® s r s z * i e

kawszych bitew legionów w r. 1915, odbyła się 
uroczystość organizowana przez komitet przyję­
ciu marna. PŁIisiu-cls,kiego przy udziale, lubelskiego 
komieitu jabywatofcikiLogo. Komitet jastkowski 
zaijimraje siir uteymaniwn cmontarza łegjonistów 
4, 5 i 7 pułku leg. Dnia 10 lim. o godz. 9 rano 
udadizą się baaderje, oil-destra •/. Zakopanego z 
LiihlLna do Jastkowa na nabożeństwo z okazji 
przybycia marsz. Piłsudskiego, celebrowane ku 

' uczczeniu poległych legjonistów. Po nahożeństwśc 
ońibędzie się poświęcenie kamienia węgielnego 
pc-d szkołę, która stanie na polach bitwy jastkow 
skiej, ufundowana przez komitet imdow-y pomni­
ka w Jasikowie.

MARSZALEK PIŁSUDSKI W  LUBLINIE.
Marsz. Piłsudski przybył do Lublina 8 bm. o 

godz. 16‘20 pociągiem z Oc-troga, gdaie b.yl na

J- pcriyc-zlti włoskiej w kwocie .38.700 tys. rf — 
pjjeiłiAe.yjnaft.i przedewsizyslikiem na -ocle inivesty- 
' v *r 'JMoiiopoIu tyloniowpg-o, tj. wykup fabryk 
pryiwtutny-ch) i jK>zftJtałość ka-ow a z lipca w kw o­
cie 14 jmljonów zl. ‘

Wydatki ajdiiiiini..' tracyjno -przewidywano są w 
^ieiąmiu w kwocie ogólnej ,118.444 tPs. zi. Naj- 
'vięik izą .pozycję stanowią wydatki mim. spraw 
'topk . w kwocie 41.785 tys. zl. IV purównaniu z 
czerwcem br. wydatkil min. spraw wojsk, będą w 

m. prawie ,o 7 i pól mil. niższe, Tiatonńa«t wy- 
cudki inlinintenstwa. wyznań rei. i oenv. punl. prze- 
'""rdyiwamo .są w kwocie 20.738 tys. zł, a więc w 
*hanie prawie o 7 mil. wyższej, niż w czerwcu br.

'L przodtdęhiorwtw .państwowych największą kiro 
‘ o iprzez.nącizono w hm. na kodeje żelazne, 8.250 
tys. zl, z czego 1.250 tys. -z.l stanowe tr/noią ra.tę 
•ta zainówioitio szyny w hurtach górnośląskich w 
J|w«LZjifu, z ndzaelonemi przi-iz rzazi zaiinówkaiiami, fx»WięCo»ii# sztandaru 19 p. ułanów. Na. dworcu
tającemu ua celu zinniojszenie przesilenia ttkauo- 
**iczireigo Ji.'i Górnym Śląsku.

O POBOR PODATKU DiOCHODGWEGO. Ro-z- 
Po-rządizcuiccii z 18 lipca 1924 zarządziło mwńster- 

sikairbu, aby pobó ; pudatku doc.hodo'wego od 
ńWotsućeń alttżbowycb, emerjdur i wynagrodzeń

witali m.i::szatka prczc-is rady mtejskir^j, prwwod- 
piiozący komitotu przyjęcia, dowódca D. O. K. 
gtsn. Roirer oraz kompaiąst nonorowa z orkiestrą. 
Mar&załok po przejściu przed frontem kompanii 
honorowej udał się do pałacu Radziwiłłów, g-dzie 
był przyjmowany przez g cn. Romera.

Warszawa, 9 sierpnia. W czora j o godzinie 10 
ramo na szosie, w iodącej z Tomasrowa do Spa­
ły, w odległości około 3 kim. od rezydencji pre­
zydenta Rzeczypospolitej, uzbrojona w rewol­
wery szajka bandycka zatrzymywała przeje­
żdżające furmanki i rabowała podróżnych. —  
W  ten sposób splądrow ali k ilka furmanek i d o­
piero o godainic 2 po południu dwaj przejeżdża­
jący kupcy na okrzyk: „Stój, ręce do góry"!, 
sięgnęli po broń i stawili opór. Bandyci zasypali 
ich strzaiami, przyczem jeden kupiec został za­
bity, drugi zaś ciężko ranny. Bandyci zaś, zra

.■"■BaUBBWWWUKifapj

& wy 'ia| Ewakuacji Ruhrą
Paryż, 9 sierpnia. A W . „E re N ouvelle“  d o ­

nosi z Londynu, iż generał Nollet przedłożył 
Mac Donaldowi nowy plan ewakuacji wojsko­
wej Kurhy -i kolońsłńej strefy okupacyjnej. —  
P rojekt ton przew iduje ew akuację w zamian za 
pewne gwarancje cc do rozbrojenia Niemiec 
i przewiduje współudział Ligi Naiodów. Jak 
twierdzi dziennik, p łan -ten  nie zadawalnia Mac 
Donalda, jednak ma być przedłożony konferen­
cji.

Tuoet W m t& ti w Londynie
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 9 sdeipmia. W edle w iadom ości % 
Londynu, delegacja niemiecka na konferencji 
popełniła nietakt. V. a proponowała- m ianow icie, 
jako raeczirzTiawcę j^rawnegrę p. Ncruena, k tó ­
ry za czasów  okupacji Belgji by ł doaiuicą praw- 
nynm przy głów nej kom endzie; w o r k o w e j w 
Brukseli. Delegacja belgijska zaprotestowała 
przeciwko temu, skutkiem czego propoz : ą 
cofnięto.

B K  t od i SM  M R ;#  CM .-lBSiaR i
S a ls s cw s cy  s ;«? fcarn ali

Londyn, 9 sierpnia. Pod^Aanie u m ow yj£ń  
gielsko-siowieckicj odbjdo &ię UtoczyśtHe, pr?a- 
c-zem podpisów nie Wysuszano bibułą, lecz we­
dług starej tradycji angi • skiei, piaskiem, któ 
ry w tym celu jęśt sKile przucbowy^.-ny ,w p 0. 
rejjgn Office. Niektórzy z delegatów rosyjskich 
żegnali się trzy kroi nie po położeniu podpisu.

i i p a f i  M M m k i  m $  S p a ł a
low aw -szy przeszło 800 żlotych , umknęli. — . 
W ieść o krwawęym napadzie doszła szybko uo 
prezydenta Rzeczypospolitej', który nakazał na- 
tychnuastowe śledztwo i pościg. D ostonm ek 
pcńkijj, w  Spalę pray ws-pó-idziiiianiu po-storun- 
k ów  sąsiednich zarządził obław ę, która nie dala 
dotychczas rezultatów, doprowadziła jednak 
do ustalenia, Lim są bandjci.

Obława trwa energicznie wr dalszym  ciągu 
i jest nadzieja., że bandyci w K iótce zostaną 
ujęci.

CIO

P. Kcrmanty SKrzyńki k p .ii iirn  
E  M ‘ HEL

W arszaw a, 9 sierpnia. A W . P. Konstanty 
Sk izyński, b. naczelnik w ydziału  w schodniego 
munst.ors.fwa spraw za.granieznych, w y jech ać 
ma do M oskwy, jako konsul g’enerałny'; c-elem 
otw areki kilku placów ek polskich konsular­
nych na terenie lio s ji sow ietłJej.

E i id i  a  K iło  o! ce oirumuja 
iK‘ź fzR e  z MiihtyRi ,

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszaw a. 9 sieiąuiia. ..Moment'.* dnia 7 bm, 

.‘dfcn-iisi, że dyrektor „B anku ku pców  życLywskich 
w e L w ow ie" Cchreek, który’ jeździł do A m ery­
ki w’ sprawie pożyczk i dla sw ej instytucji, zdo­
łał u lokow ać tam a k cy j s „ e g o  banku na sumę 
150.909 dolarów . P onadto uzyskał bezprocento­
w ą p ożyczk ę w w ysok ości 100.009 dolarów  na 
polrzieby kupiec twa żydow skiego w  M ałopolsee.

i i  i  msnlfe u; ja Romanlsiscao
E  eiE‘SZ5Ei{

W arszaw a, 9 sierpnia. W iczoraj o godzinie 
6 po p.yludniu zebrał się nad grobem  'członka 

.kom itetu  ok ręgow ego ko-munistycznej robotni- 
' 'Zej pa.rtji, B iałego, t-Irun, liczący  ok o ło  40b 

isób, celem  uczczenia jeg o  pam ięci. B iały zgi- 
(n.jł 3 b. m. podczas w iecu I*. P. S. od  kuli sw o- 
ieh wspoitowaa-zyeszy, przeznaczonej d la  policji. 
Z rodziny zabitego by ia  żona i  o jc iec . Zona nie 

j życzy ła  sobie udziału księdza, natom iast zażą­
dała otw arcia  trumny’ i pochow ania g o  obok  

jtrtzoch  kom unistów , zabitych podczas ćhm on-

I Warszawa, 9 sierpnia. Gala dzisiejsza prasa 
wuirszawska w  sposób stanow czy atakuje mini­
sterstw o kolei, a  w zględnie warszawską dyrek ­
cję  kolejow ą, za niedbalstwu, k tórego wynikiem  
są dw ie ostatnie katastrofy kolejow e w W arsza­
w ie. Z aznaczyć należy’ , że w czoraj w ydarzyło  
się znow u na głów nej stacji tow arow ej zderze 
nie dw óch  lokom otyw , na szczęście bez ofiar 
w  ludziach.

MfKtfC K f U s r  f i  ż y ts io l E n e Japonii
(Telegram własny „Nowej Reformy").

1 R zym , 9 sierpnia. Z Nagasaki donoszą, że w 
południowej Japonji szalał tajfun, k tóry  w yrzą­
dził ogromne szkody. P ołączenia telefoniczne 
i telegraficzne są przerwane. W  Tokio runęły 
dwa domy, w  Tainlioku zginęło  wiele osób.

Zsony cd irN ó a  w lUsym  JirRs
j Nowy Jork, 9 sierpnia. (PAT). Miasto przeży- 
' wailo wczoraj najgorętszy dzień od lat sześciu. 
! Termometr wykazywał w cieniu 100 stopni Fah­
renheita. Tysiące osób nocowało pod golem nie­
bem. Było wńele wypadków śmierci od porażenia 
słonecznego.

Z  eS T flT lO Ł J C h W i l l

TABLICA PAMIĄTKOW A NA DWORZF W 
GCR7YCACH. Na uczczenie 10-ej rocznicy no- 
bytu ic».lrów4ci w Gorzycach pod Elra-kowem — 
w-• droize do Królesitwa Polskiego, od by hi- się we 
dworze tamtej«.ym w ris-tatnią niedzielę jdęknu, 
pamiątkowa uroczystość. Na uroczystość tę przy­
był, nuiniif-eslaicyjinie po drodzi witany, marez. 
Pfeudski z mize*i!uiJkaiii „siódemiki11 pułk Bńiną- 
Prażm'Civu:ikiini. pułk. G.rzinoł.-SkotnkAtni, porlpulk 
Kmiioi.cem-ńkrzyńikLm, pułk. Głuchowskim, pułk. 
Wianiawą-Diugo .zowrkmi, majorem Klrazozyu- 
sikitn i i. Gości poaeijanowrała .właścicielka majątku 
Gorzyce p Zofja Zaiwiuiza w towairzysitAm pań 
z sąsiedztwa.

W  niedzielę 3 siciipiiia. odbyła się urónzystość 
odsłonięcia tab3Lcy pamiątkowej, wmurowanej w 
^ściany dworni. Na wmurowanej .ałihcy wyrytej 
następujące słowa:

[ „Dnia. 3 sioripniia 1914 r., z rozkaiziu Józefa Pit- 
raiuid-Mego przokrouizyfi kordon granicizny?, jaju? 
LpieiwłWSy pailnol polski, Właiłyulaiw Bottoa-Praż- 
roouuiki, J w w  Głuchow-iki, Zygmunt Beimza- 

j Ka-nwauM, Stanuńaiw Grzmoii-iSkoauickd, Aińtorii 
' Zdaisiłaiw Jaibtoliski, Stefan liadka-Kulcsra. Lnd- 

Knuciic-iSikrzyiisiki. Ten dom był miejscom ich 
pierwszego potsioya1-.

Naotęipnic jki prizemówieniu pułk. Praznnowskio- 
go, w krótkich żoMkrekieh słowach przemówił 
inaroz. PiłmiiUb1!^ i wręczył odznakę pułkową 1 p. 
ułanów Bełiny wdaścicielce Gorzyc p. Zofji Za- 
,wipza- za zasiągi w działalności wywiadowczej W 
roku 1914.

Chcą nssi podwyższyć ceny pHtz?wj,
miąa, we iin...

Dziś o godz. 12 w południe zaczęła obradovcać 
.w sali konferencyjnej magis^ra-tu kral.owskrego 
komisja cennikowa nad podiwyższeniem cen pie­
czywa, mięsa i wędlin. Ustalono przez komisję 
ceny wejdą w życie po zatwierdzeniu ich przez 
.województwo. Obradom Kom sji jirzewodniczy ko­
misarz rządu, p. Wawrauscti.

Odpowiedzialny redaktor: 

M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

niew sttti SH skradzione pi,
. _ piery wojskowe na nazwisko 
“■■tUmla Jan. 10 u

^ ie 3 2 k a a ie  w Tornnin, fi pokoi 
w parku odstąpię za 4 pokoje 

* Kiakuwie. Otertv pod „Śłdow-- 
))tzv“ do Administracji „Nowej 

tLnnyb j. 8

less.łan ie w Poznaniu. 3 pokoje 
* zamienię na większe lub łakież 
w Krakowie. — O.e-ty pod „Le­
szek" do Administracji „N’owej 
Ketorm]'“. 1084

u m ia n i suiy.iBkie labryki 
J. Trapp, Pdzno jiAocho-ło- , 

“eja), poleca ze składów Roi , 
■̂‘ Usir.ia 8. A. Lwów, Fredry 9. , 

102-3

| | G 3p a30 yn Je! N ajlepsze szczotki, 
* *  t -w a ry  dom owo - gospodarcze 
r a j i a n  e j  poieca B e r ts e r , S r a  
k ó t v , P ia ć  S z c z e p a ń s k i  L. fi.

1063

Upujp garńerobą męską nży- 
. ^  wami, zaw  adom eiiie kores-mn- 
J6utką lub ustuie Schmaus, Kra-
‘ów. ul. Sz- roka 2°. KM 9

•O

a j
 ________

O L Śiil. A1H9 i .  3 

‘‘ f t iK O a Z Y S T S IE J  
i  S f l RM T ł

Potrzeba | 
■in rozaprzedazy | 

f a a i n i k a !

4

D R U K A R N I A

L I T E R A C K A

w Krakowie 
ul. JagieUońsKa 10 tei. 401

przyjmuje

wszelkie roboty, wcho 
dzące w zakLes sztuki 

drukarskiej.

U aszyny p o s p i e s z n e  
i roiacyjne.

„ C L L A L
nailepszahygien.]

J k U M ik t
pet na gwarsnoyej 

;) V|sz|uzie 
’ nabyci a ó j '

Ą
D o oiw ietlzania klijenteli branży win ■ spirytuo^ow A
w M alopolsce W schodniej i Zachodniej pos/.uhujemy ♦

k u p c a  p o d r ó ż u j ą c e g o  I
jakuajlepiej zaprowadzonego i posiadającego chlubne referencje. R eflektujem y tylko ^  
na Panósv, obeznjnych  z branżą i inogącycli się wykazać poważne ni rezultatami. ^

F A 5H Y K A  L 13IE E Ó V  I 1089 4

I£u ¥ aliflk3 w a r .a  w y c h o w a w c z y n i
(Siuiglingspflejrerin), posiadimca praktykę MeierfSkk. i dobre świa­
dectwa, poszukuje posady do niemowlęcia. Zgłostenia pisemne 

do Aiministracji „Nowej Reformy" pod „N. N.“ 1091

❖
❖i  M m m m  Kmmmmn a p 1.

| R O K  Z A Ł . 1823. T 0 W . A I S .  PO ZN A Ń  <$.

SEffiSTEIH
E l O T H K E R

B t e B l F S i

m m k

S M O L A R K A

Koszule meskie, gie, krótkie,
bielizna damska, krawaty pończo­
chy, skaroetki przbście'adła kąpie- 
]nvye. Nu taniej poltia „Au ^oh 
Marebe*', Kraków, uL św, To­
masza 2Ó- przecznica Florjańskiej, 

100-ł

SOK
pierwszej jakości, 0 beczkach od 

80 kg wzwfż, Sosiarcza

K M  T ew iiiaitf M \ m  i  l
Kraków, ulica Siawkowsaa *

Te:eton 2078. 1L177

w *

i © ©
z opłaconą przesyłką do każdej stac;i pocztowej kosztuje mój pierwszorzędLy

j U l  iO '  7 2 7  < C ->  S I .  2 L V »  P S
wielokrotnie odzuaczouy, z wszelkiemi putrzebnemi dodatkami, daj:\cy się 
z łatwością bez faih^wcaw ramę każ tego rowem wprawić. Piśmienna gwarancja! 

C ł o  o d  n s o l o p i i  z ł .  2 0 *  - .

śfIHej budowy, zł. 570'— . Bezwłoczna w ysyłka tylko po otrzymaniu cał 
gotów ki ’ z góry, przez znaną, w roku 1900 założoną tirmę polską:

W ie c i t e s i  X I . ,  U a i t s i ? e  X>OM.a.iuis i t * a s s ©  223.
Ilustrowany katalog rowerów, motorów, maszyn do szycia i wszelkich dodatków 

wysyła po otrzymaniu zł. 1 ’— „ 1572

KRAKÓW , SŁ. E2SI»r,?nu s . li.-m

t a p is s ^ s k i J B P ie s fe o w ic z a
Kraków, ul. Mikołajska 7 i070

przvimi'je do przerabiania po bardzo niskich cenach materace, oto-! 
manj, garnitury salono>ve, tapetowanie ścian, zakiłada story, fi anki. ; 
Odnaw j wó ki dziecięce, gumy na poczekaniu. Wykonanie sumienne. |

M Ł Y Ń S K I E  U R Z Ą D Z E N I A

u n s n t  s. a ,  m v ,  i s l b i c
19.1

m § im  FIRMY S E C K ,  DRESDEfł.

podwójne i pojedyncze, 
męskie, damskie i dzie­
cięce, również poń­
czochy _półjedw abue“ 
i „F  0 1 “ cienkie poleca 
f a b r y k a  p o ń c z o c h  

i r ę k a w i c z e k

S .2YIBERMANA
EU Ai ALKI 

Ul . KOS IU3ZKI L 1 0 .

E /źySU ije od 1905 r.

Przedstawił ieie pasane 
^  * k iw an i. 109?

fc^iAa^MI 1i*nii Nil fiP faftAfcAiAul

Wlania 8iw irt pnljsHii1

12871175



Ni IS 2 N O W A '  R E F O R M A

_■_ js g a s-mas a g r g  s a a ^ a a ^ ^ ^ g a g s a t g s s i g ł M B E E g a ^ ^ :

handlowy i informacyjny es© Kraków
W y m ie r J o s f e  f i r m y  .p ó ł le ż m y  s ia s s y . s i  ^ z y t e ^ n U a in ,

w — ?—  -y&&mr-rxsBr.r?n

A N T Y K I B 7 S O Ń

HflA 1‘CYTACYttiA, nraflkp 6, 
Tel 240« Siała wy« «iw» n*.et«N, 

ftanio, u*rB7<H* l bronfćw, ora? 
e rty st . f>rz«ł»*8ł« kr*jew e< jo. fc*B 
p e J> c j o ta U e w ję i v * a ch obcych

R, Gliniecki i Ska
Szewska 2. Tei. 3080.

F R Y Z J E R N J E K A P E L U S Z E
K S IĘ G A R N IE  
S K Ł A D Y  NUT

M A S& Y ff* . N ARZ£l|Zt>I ROLN.CzF 
ORAZ U O ZY  C W PU fc. ]

J A N  N iE Ż Y N S K I
F i y z i e i >U m s li 1. 

Perfum er Ja, salon kosmetyczny. 
I 0 ICYJi W .Ś W lĘ T Y C I) 11

1 A P A R A T Y
j I PR7YB0RY rOTOGRAR

B. F U L O W I CZ
S Ł A W K O W S K A  3 

'H otel Sasi i).

B R O W A R Y

Tl a r s z a i c s / U  S k ł a d  
f ir z i/ łio ró ir  fu itu j:  u f i t  z. 
S z e w ik n  '2. 1 'rf 1 4 2 S

I

Najnowsze modele wiedeńskie. 
Kapelusze filcowo, przjrtiory 

mod^iarskio 
JADWIGA CYPES, POSELSKA 20

Ceny konkurencyjna
M ęsU io i d a m s k ie  o ra  a o b u w ie

i  H 0C H ST8M
ULICA FLORIAŃSKA L. 5.

B row ar O k o c im
r e f  i e i e n l a c j a

u). J a n a  5 . T e l. 195

A P T E K I JEC E R A T Y

F U T R A

HEUWSZOUZĘDNY SKŁAD FCTEIt

A .  J A C H I f i lS I U
ULICA GRODZKA L. H-lŁ

J. [ZBl^Si . W  Sl.U
ksiąrlu s'/l?.o!ne> naukowe, 

atlasy) mapy, sjowniki 1 t. p.j

S t  K i e r z c k
kuśnierz 

ul, św A nny L. 4.

FIG OL >JA IirU
id ałny środek przeczysreza- 
j:py dla ddmii i dorosłych.

Utówny sli/.rrt
A p teka  G ra liw sk ieg o  

Kraków — 'Fel. 402

Ma s i o l j  i  m e b l e
do nabycia w firmie

P r z e m y s ł L ino leum 
i Cerat 

Rynek 10.

A R T Y K U Ł Y
D O  P O D R Ó Ż Y

Futra firmy M. R. Moor
o znane za najlepszy.

nijtrwnlftżo I najtańsze
U r o k ó w , til. l i r o d z k a  t l i

Pl*'i wszuizędny sktiit futer t pracowni* kuśnierska
G .  S P R U W G

Grodzka 30. -  Tel 2470

G A L A N T E R J A

K A W I A R N I E

fw> nabyci* w v(«yt:Vid* księgarniach
William Ie Quc>jx

R & § p y ? g ^
(złuodniczy mnich)?. tajności dokumentów zebra­

nych przez angielskie biuro 
wywiadowcze.

to  i'. J201 y;gl na >romrjeJJiJ
! Gebethner i Wolff LEON G O T L IE B

R y n e k  g ł ,  2 3
książki, nuty, pisma krajowe 

i zagraniczne.

J A N  C I I L I P A L S K 1
Iiyne.; KIcparski 14
— Telefon 4592 —

. C E N T R A L N A
ul. Dunaj cw sinego 1 

Telefon 1460

* E S P L A N A D A «
Karol W olkow sk i 

U LIC A  I A l )  W A L E  L. 1

„ Grand-Hoteli
ul. Sławkowska 5

Leserkiewicz i Ska
Rynek główny L. II 
Plac Szczepański 2

C U K IE R N IE E. Iiiisirtói i E. layor
Synek gS. 5.

M. LE ITN ERH . MAURIZIO
R^nek s ł  OJ Rynek głów ny 38

A R T Y K U Ł Y  j j .  N O W O T O l s k l  
G O SPO D ARCZE obukioirrrce

STEF, CiEŚli, Karmełlcfea 9
nngeBrw) mydła flo prania «  yi 
szczot kurs ki o wszelkif-go rod z 
Basa Ony konkoroiieyjnet

B A N K I

A. IIO L Z E R
Dom b a tifco w y  i kantor wymiany 
UL. ŚW. GERTDUDY ii
B a n k . M a ł o p o l s k i  S . A .
ZakfcJ RfÓTuy w Krakowi,- Rynek g ł. 25 

załatwia wszelkie czynności 
Im a k o w e .

L E O N  R E C H T
PI G R O D Z K A  20 

kraw aty, g a ian terja  męska.
l\. ITS3.AU 

-I ł S u k ie n n i c c  3 0
gutomerjit, konfekcja damska 
i ro*fska — poleca również wy 

kwititiin •lelłUatesy

G A R A Ż E

„T EA  T R A L N A "
Szplul.ia 38 Tel 2320

Ais A vit* Teatru im SłowacUiegn

KINO-TŁATRY

1KO „NOWOŚCI", ulica 
Starowiślna L. 91. — 

TeltdoD 234f>.

j/IN O  „ W A R S Z A W A " , -  
14 Stradcm 15.

N ajnow sze żu rn oio  mód l

M. L A N D A  U
Krzyża 5

K o ięyam ia  PoLsca
mapy. książki.' atJjsv, nuty na 
rozmaito lustrum o eta i orkiestrę
Sławkowska 3 (Hotel Saski).

Księgarnia T. S. L.
św, Anny 5 — Książki szfeolne

K O S M E T Y K ’

PUDER DLA DZIECI

DERMA*n'

M E B L E

u r z ą d z e n ia  p o k o i  
R y n e k  g ł. 12. T e le f . 440 3 .

M. P L E S 2 0 W S K I
M A Ł Y  R Y N E K  L. 2

TELEFON Nr 4136poleca •
urządziuia mieszkali, dywany 
perskie, kołdry, koce, łożka mo­

siężne, niklowe, deUoiacje 
wr.ęttz, brokaty i t p

MEBLE BIUROWE

Krskfiw.FIor jahska 28 
jQ r r y “  Katowice, Zielona 15 

11 Lwów Syksłuska 2

P E R F U M ^ R J E R Ę K A W I C Z K I

F c o fil R ę k u  c i
Sukiennice 20

L. Korzeni ow ski
FlorjajTska 22.

IA-rf urny na wayj.

LESERKIEWJCZ
I SKA 

Kynek główny L. 11 
Plac Szczepański L. 2
T O  W . H A N D L Ó W  E

„R E IM “ S. A.
s y n e k  gł. 37. — Te). 20.

W ito ld  Theobald
dawniej Bracia Theobaldowi* 

S ław kow ska 1.

Bracia W eissoere
Krakowska 17 
Telafon 4Ó29.

W O J C IE C H O W S K I  
& R. Ż A K

Karmo! oka 21. Tel. 3528

C U K R Y
A U O - r / l L A l S  W  Rippera 

ul Smoleńsk 3 1 , Telef. ic? 
pomieszczeńt.i samothodow z 
wezelkiemi wygodami, benzyna 

i oliw.i i,n miejscu
FABRYKA

A. PIASECKI S A.
Rynek 27 i 47

P len n sz ; ffljltp o lsk a  Fabiykn 
w arsz . cu k rów  1 m arm olady S. z c . a 
Podgórze, KqciX 10 Tel 2IM0 

Skiep fa b ry c /n y  Staro-#i:-lna L. l 
yi.s A vis gł. poczt\.

K O Ł D R Y

K . S u l i l io w s k i
Gi-ndzta 59

H O T E L E

Hotel Francuski
ul Pijarskn 4

te*  W W W  d e l i k a t e s y  „Grand -  H o te l"C  A I C A A :  n i I 0 - 7S. A. we Lwowie. — ;Cddzial 
w Krakowie, Rynek gł. 35.|Ł Sław kow ska 5

dTEF CIEŚLA, t a l  oka 9 maczyr .. .
banków* n»jUon4ysłnłfij. pize-jswieie maclo deserowe, bryndza 
buzy E.i w>«ry.stkfr* inlnjscowościihptowska. kunhlury, czeKoJfiuy, 

Urfiju i ?..!j»ranicy I ciastka.

Zi smki B tiik K rsfiyi o wyJ- C„>J Ą n K, 'Ł ̂ ! Ł* * 1 Sła 91T, A. wc Lwowie — Oddział 
w Krakowie, Fiorjańska 32
Załatw ia  w sze lk ie  tra n sa k c je  w za- 

k res baako*M jści w ch od zące .
S p rre d a i i kupno wgfut, papierów 

w a rt., udziela fcredytów

Słavrkcwska 24.
Wina nal. Konseisy rv& :e I mięsne

A. H ^ W ELTO T
Ryirtli J 4.

Towary Krionjalnii, winu, 
wóJki I kcnial-i

B I E L I Z N A H,0sk3iliSkiJ.MHicz£WskiiS!<a
ul. Ssewska 2.

FI. B a la b u s z y  
lic F Yy’ oj;i
■iI. S zew rd Łirin 

•w  tiTjlżńi.y iredio iakH|u 
Dom handlowy !

n|!

HOTlilL NARODOWY

K O N F E K C JA  
P71ĘGE4 A

W łodzim ierz Gar
Słuwkowsiwi 8

p?-?r W A 31A  T Y  “W it ’:

H m isk*'.-> - m  ■!o-MGRl:•NBU^', r H0T- 'ERi UoBLłuAA Jl.L. riU.r konfekcja damska i dziecięca
| Bioljy.nu damska, męska i dzie _ , !ol'}»Y.v Obnwio. Płótna zefiry.

I I o łe l , ,r o io n iJ ł<‘ !ir‘,!,k' 'B'? w -k̂ ^

L IK IE R Y  [
j£ I ™ ................

Fabryka na jprzedn iejszych  " 
likierów f

I K d iV E X  L U C A S  :-
B O L S  \
Rok zał 1575  ̂ l

^ ą d i U ’ i t L z ą d / . i i j , !

P Ł Ó T N A
I. W IK 1 .F R , S T R ilD O M  3
poleca płótnu, szyrtyn î. bio 
liznę osobistą, stołową i poście 
Iową, zefiry, drelichy i kocu 

z fabryk zagrarJcznycn.

S Z K Ł O
PO RCELANA

Hajlaisze źródło tto jn  "B 

Dom handlowy

P O O L
Wielopole 14.

RVBGŁ3WSTWa j

WIKTOR WANDERER
SZllWSKA 21. -  TEL. 3520

R Y T  O W N I C Y

II W Y R O B Y  
j| K O S Z Y K A R S K IE

W BAZES
E Y N E T i  C T Ś O W N Y  35 
 Krzyi ; tofory

A. E D E R
Ftorjanska c — Tol. W si. 

EpecjaJn.. potffŚAua Rosenthala

SYN DYK AT  
KOSZYKARSKI S. A.
Szrzeriiłiiska 1, tal. 1433.

!| W ĘGIE«_ 1
!j D R Z E W O

J. G R OS SRYNEK GŁ. L 8 
lampy elekU \c*/.ne, porcelana J 
  kryształy__________'

WŁ. T0MASZEW.SKr|A* “ L,.IJ ' F l U  E Ł :)
HYNEK GL. Ki. TE 1148 i <*»•,« ą.. ic i. r,»
i u wylotn ul C+rodzlii/d W""*™ »nrt. t dcta-l wW,pi l pierw.  ’_______  ' |>»zonfig«nydi hopnlit gńrt»cjlą>kn'h i k:-aj.

Sprzedaż i zastępstwo 
w jiączn  i e jaw  orz n i ck i ago

A G R O S S  i SYN
—  . 1— nu  ........  - - P a u - j ą -  I łU I )

KopeozYnssi i Ska ski%  *tcla 1 
■   —  Fi’. i S p .

S Z T A N D A R Y

B r a c k a  li I r l e l c n  2 3 3 0 .  
F r a c o u i t i a  

d l a  s z t u ł f l  k iM C k ln t  j

W ytwórnia pieczęci kauczuk. !

^ Ś - 1,od̂  T E C H N I C Z N E  lisia,
MIŁC/YSł iW  FKEhSNtn | %
Rjrm k głów ny 7 (w pcOwóiznj

J. Walenia
P ieczęc ie

k a u cz u k o ic e  
Sławkowska li 
(H otel Saski).

I’ » w i a  5 .  T e l .  17 i .
/■ml w*;jLrIa !:nv<»r/:,n:Ui*!go.

Jan Kwi a tko w ski
ZwierzyniLokit ly.ToŁ7.0 albo 1 io ł
Najlepsze gal. węgla i drzewa. 
P O L S K I  TA R G

I. M A  CH A U F, DuuhjowMdego 0 
bogato zaopatrzony skład ma 
szyn. pomp arm atir, stali, u a, 
izę«lzi i wFzellrch przyborów 
teclm i ciekli ctcchn Tel 3oqj

! T O W A R Y
BŁAWATME 3

Składy węgla górnośląsk , kra j., 
brykietów i drzewa przy micy 
Pawiej Biura Potockiego 3. tel 87.

Z A K Ł A D Y
f o t o g r a f .

M L E C Z /?  R N S E

5 ?  B O r i l /Y N S l i A  ol.óum.
B . I-Y T K l. wyJaj o śuiad 

obiady i kolacjo po przystępnych 
ccn-ich:

P la c W W  Ś w ię ty ch  jo . T e l 3328.

P R A L N IE

R. Chmurc I R. Zawilinska
fil. fiw. dana 13

p o l e c a j ą  s w ą  k n e b n ią  
( lo h o r o w ą .

Mleczarnia Hygienicztua
w. K APUST A

św  Anny 7. 
k u c h n i a  j a r s k a  I m ię s n a ,

L IN O L E U M

wszelkiego rodzą,u 
do na Yci.i rv firmie

ffiODMlARSTWG

„TĘCZA u
Centrala: Czarnowiejska 72

Teleion M7j

PRZYBOPY PISM.

M. Schenker
flynsk GL 15. T al,2399

S A M O C H O D Y
siilii
!l
Tl.

T O W A R Y
K O LO N JALN H

St. S ta d le r
tU nw ej Ii. Henncr 

S zew ska  27 .

Z A K Ł A D Y
K R A W IE C K IE

BUTCK —  FOflDSTEF, GIEŚ.4, Kar|iifliicka 3 u r_,n r -.7u  R l n t f
Zastępstwo „Klitinr* S A. herbata, kawa, \yszejkiegatonki.-1 i V / 1 1 1  J ' i _ > l c l L L

Ł J. BORKOWSKI 
oclUz. Kiwbów, Ky/telt gł 2R ^ ! f O T ^ Jowe,< Szewska 18.'

Z. & PIECH OW 1CZ 
i M FILIPEK

Grodzkn 26 Tel. 16.5.

li. A LEK SA N D R O W IC Z
'KgzU».«'i> jł. — Tel.311 i 40iil. 
Haguz.yu pjzyhorów  biurowych

m im ik  LifioiEBi

HyaoK Główny 10,

D a s z to w a  25

firanki, materia<y krajowe i 
granit żur i t d. Ola P. T. U rżę i 

iii li o w i w ojskowych rabat 
Wielopolu 13, r is  a vis P K ii

HOTEL P G L S K iJ a k ób  S cliim iiL
^ o r j a ń s .a  4 2  T e l. 469’

I rSOtUłlt

SalabuszyńsRa PR. PAWEOA/SKI gr* 
Sr F  \Y f)i ’l ś  | R 6g pSaiaf. -  S M w ^ k a  27-v * UJ as wódki, łittiery

i@ z
Świfle uia>fn dfkcr

P O O L
Wietopo'e 14.

FABRYKA b eiizn«- i trrlaj 
luny 8. A. kiw f'04 
g6:zo, Dąbrewskie î' L. Ir-,

D R C G U łR JC  i 'i tś
|W  ęz  

M  
S5» EJ. W I L K O S Z

I IA R M E I/C K A  I I .
Zioła lecgjiicze. - < beinikalja

FARBY
Bielizn % nafsska t męska

1 ArfDL JAROSZ
6!n.;pnstia 35, TM 2323.

I  \ f l  n S i T „ l  F R  l e n e r t  
Ą . M A L b M , , W ? ^ K g . d

O- J!Hi[iOSVA h

m

saę*fi : *SS

LvlS
& a

CCWl
0 w

ę*3 C-O

0>6r*
3
'23c-5
im
Sf

s *

C*5

i-KJ3 VOfc-

Gi'oJzka 4

Najnowsze modele
oraz pntcowni i

■(Jarosz, Floriańska 35
Ceny pizyptępnei

E. CZAPLIŃSKI
SZEWSKA 2.

H. GRUEN3ERG, Wiślna 9.
Tel 4)88. ilagazj n papieru. 
prz>b piśni. s?kol,.o i rys.
Wydawnictwo kurt urtysiycsr.

i HuJownln papieru 
„KRAKUS'1
S .  Wostowa j.

N A C Z Y N I A

i A L A R Z E
Sernari! Greschler

Grodzka 43 
Naczynia alurniniowe

KAROL ORLEGO
mala r z dekoracyjny; 

. . . .  . pokojowy i kościelny,
h m m ń  1 tTszpokostnitzo-lakierriczy

Morlilfssks B  Labz jvvska 15 T.152G

AOO-F SATTLER
GERTRUDY 24. 

z\ityhuły tmyetycznfł i naczynia 
niani iniown.

7. Zdanowicz
Sławkowska 3. T elct. &16.

O B U W I E

K O .^ £ K C .!A
D A M S K A

W. Broniowicz
Szczepańska 1

ł f T O T F L  S A S K  K  A P t O L  J A R . O S Z  
L A K I E R Y  1 1 “ jL,'*ki , ,»Jaszcze.

I . ••ławŁ..ws'-» 3 le i. 37 Florjai.si-.a bó. Teief. &8i9.'

J ,  N O W A K

i EL uh 
■tiulów bill W; W 

hrtngyny, smarów i <>loi

FLORłAHSK A 14

TOW HANDLOWE
„ R E I M -  S - ^  A*c

IN STALACJE
E L E K T R Y C Z N E

„AGRUbYMA^O^
inż. T Kleczewuki

G.f lir.nft - wyprą * y -  ploina Rynek gl 37. — Tel 20  , J a g ie l lo ń s k a  5 . T e i. 3 5 6 &

Piotroń i Suioy
ul. K arm , 1 cka 12

V » r  . ' i  t o  1 5 /  i i •  l i  N Ż  PIOTR K R O I. Pr7A'*lsie
M 1 i c t r o n  i S \  n o w i e  °  W o j c i e c h o w s k i  ]  worstwoe'»ju.iot.ri)» wwiaa

& R. Z A K
____________  __  __ jrsfm&Lili^ 21, telefon 3528

O W A R A N T O \V A N A B 'rłtzra1 A 7  f?  AA siatkowa .egipska**, łkana ra '  * X_/r i LJ t\7~ i  L A ./  
miarę. G<*« nul. •SpeziaI‘,Waschc,| FLORIAŃSKA 9
Wicn. S T Z ? A N P 1 F T R O przyton malarskie, farby nieme. 

Karmelicka Fi. * A' L efra n ( f-X ns* pi r.dzle, pienia

B r a c i a  S j ^ r b e r
R y n e k  g F w n )  3 0

‘ż, tel 3(0g IV37,>lhie urządzę 
nia oawueilemr Huktiycz > ptzo 
niesienia siły. ot u.* i*-l<*fony i t p

M a i s o n  R i e t t e
Sławkowska 25. 

Idodelo. ilodi- e.
Magazyn towiu ów modnycu 

S . W  1 'H Z E LRyn*** 11 * pctludr/u , , Dcm We*mim 
Kapelusze dam^luo, o.yg. nierb- e 
paryskie, aksamit} 'jedwabie.

j MANUFAKTURA

i o j i i i u T i E i c t f
w  WARSZAWIE

Lrz: dstawicielstwo i Skład 
rroniis.wj Al;c. Tow Prze­

my ilavt ogo

OEZELA B R A M B
chi win wykwintne 
damskie i dziecięce 

ulica - - StaJ'aivi51ua I. f i .  i

MARCIN CZAJA
M I K O Ł A J S K A  11.

Magtizyn sukien Tiigukich
SPÓŁKA kr3wlcck.a W. Filipkie- 
^  wióza i T. Botkowsklogo, ulica 
Florjansba L. 57 Wagaẑ n sukien 
męłikicl). Skład matcrj&tów anglcl* 

stcich i krajowych.

M.Maruńczak] UBRAWiA GOT. H- GAGATEK
H o is ! S s s k i ,  te l .  4 0 1 1 .SłuwkCtsia V)

U7 tfjkuU j iju m oiee, c p  z- 
fi'U n ko;re  

ł, ch ieuri/ iczue.

pH" Mn r;Hy TEJ 
.5 Ó Z li r  I. M M E R

Rinon gl 1 1 . Dom «onucli|«' » |iod*vorcii. 
Konfekcja in̂ ku dum ska i rizictjęta.

TOW HANDLÓWH
» R  E  I  M «  S  A .
RYNEK GŁ 37. -  TEL. 20

S A N I T A R I A *PAPIERNIA SZ. NEUMANh 
Dietla 55. Telefoh 1019 '}

p o ! . - : .  7,‘c s r y ' y ,  t a p e t y  S p .  z  O ą r . o d p .
_»_>T ™ « £ i h ł ę p ^ i ^ ! s ._wXowsfła 6 . Tgp 305C
„PlIfiAIELIA41 0 instr, lekarskie, ait. gurao

we, opatrunki, ezkla che 
mlcznc.

NA RATY
A. M A J B R U C I I

M IO D O W A  14.

ZakSai! LrawJccki tlaursLi 
i ni tyski

i .
ulica S/.ezep;ińslta L. 11.
; « T € N  # i  a  L A  H Z

Grodzka 59, II. p. 
SRŁAlD SU K IEN  ŁJĘSKICIL 
 C<gi w spłaciftin_____

Wysprzednż b tn ie j konfekcji 
męskiej 

Cflny o 26̂ /ą siniżonA
S. SI!iWSa«ł5, ŚL FLGUJfliiSKA L 5

Fr. SViecnarowski 
i J. A k sa k

Sławkowska 25.

(Płutuż Biolak.u, polo.cn albumy 
iznac/.ki pocz>«,ws dla zbieraczy

a . m :im m z¥ iisn
Magazyn papieru, iirzyborów 
fezUoiłiroJi i JtaucelarYjnycri 

rbo jańska U

P R Z Y B O R Y
W O J S K O W E

Ś K Ł A D Y  SKÓR  
S Z E W S K IC H

£ K A S E Ś N I K
Florjań.sliu 20 TeloSou 1500

1'- rA 5 '•'lerwaorzsUny skład » 8z:!Mcii 
M :  L O O P I E K K K !  przyborćw wcjskiiwyeii.

skład obuwia 
UL IG A £ TRĄDOM L. 19

Wykwintne zagrań, obawin
M A R E K  C Z O P P

UL SZEWSKA Ja.
SkluJ fabryczny pasty do obuwia 

i podłóg
DOFnOLIN

• M. Sierot wińska, ul. Sienna 12.
r n j s r n

materjutow, galanterji, artylcu 
łów do iiodróży i t d

•j;
15133H 'łtiC.iaaal.tujtiji ; łuudifł.inpj — 'd x , 

Muinuyif 'tłiiiouypTi jś ■•oi.-rsojnû H 
‘ fpioaziMjs piiuizo rpipizs.w zc.io.

W ŁCDZi
sddzióJ V( Krakowie flnrjsnsks 1 —  Fracownia obuwia.

Tomasza 9, róg Siawkowille) j  R E S T A O R A G I E

F A B R Y K A  S K O K  
W  R Y B X IK U

BRACIA  ŻUREK.
lłURTOWSA SKŁAD 

UL. STAPcOW IŚLNA L. lft

! usiC ^ P T r ,  I ZAKŁADY KRAWEOKIF.
i S Ł lz £ Ł L f S . Ł M A  | D L A  P A Ń

U 5ZCZE LX IEN IA
skóikowe, fibrowe i gumowe

U. S P I  R A
Zwierzyniecka 23 Telefon 4394

2 5 ° /t| tan iej
wykonnje 

Zakład kraw ieck i m ęsld  
i dam ski

J .  G A J D A
D ębniki R ynok  9

| w n r R A Z Ę

T .  Zą jd z iko w sk i 
św. Jana 30.

M A S A R t f l .

KEKPLER & SCiiONBERG 
Szczepańska 5 

poleru rówłiiei IkaSoMC 
i fiBlcsowee.

IN ST R U M E N T Y
W iUżYCZNE

ANTONI vV IL1IS oK 1
m a g a z y n  o b u w ia  m ę s k ie g o . 
d a n w .k iP .g o  i d z is c ię c n g o .

U l  Ś W .  T O M A S  A  A 1 8 .

T m i r a c y  I u h  R . J  z  Z D A N O W I C Z  U  L l d i j /  i V l  - 0 0 1  U L  S Ł A W K O W S K A  8
Dhuja 27

L K O N F E K C J A  
D S IE C I Ę C A

A D O L F F A B E R
FLORIAŃSKA 6.

!S T R O J E  D A M S K I E 1

Telefon

L. S Z C Z E R B A j  F O R T E P IA N Y \Le'^'M
h lo r ia n s k n  40 U__________________________j ; G r o d z k a  4 4  l i .

Hugo Weinmann1 „  ,
Sta/owalna 9 fitiloLd tjiliulfiiHj

r B5U R A 
S P H 3 Y C Y J N E

WlADYSŁD.Y R0PSK1
C cfi^ ia; Rynek Tli. 39 A — !i. 
Kilja - Rynek (Tl 30 0 — D.
Biuro kupna, sprzedaży i Pal­
ności majątou^ ..I?»r.8kiob skle­
pów i t. pi oiŁ2 biuro oj?lo#/eń 

T e le fo n  4 102 x 3522

Szewska v Teltt 4aó5 
Wyłączne 7mt<ip3iwo firm

Bechstein
B lu t h i ie r

Bóseru.lorfei 
i innych

’ Jbzci yififrh 
zawodowy mechanik, stroiciel for­
tepianów, kier Wy!w fortepianów 
B Gabryel ska ul Stolarska L ó Ti u fan 3S0

1 i i e i u r  i i i m i u  j j m e j i j

K O b J S A ^ S

I JÓS5LER2Y j j .  ó,z *  M a rte l 1
J  CogDMC

Oiuącalci, śrtbńo, L.pipis.:mnk: | w-'Zędzit3 do nabycia, 
asosiki i i ,1 w złoci1 ■■ H urtowna sprzedaż Q repret.
.rze oraz aalantoi-ja w dufc-ni n  i - ..wylioize -J. Jn-HBOU1*.-.!.;1,: L  ^łMUwJ. Jp. I  0.9«P

Ŝ 6iAa4̂ ^̂ :Ilłct-, iiC —ii7. |JagicHonska 5 le lo f . 30B3-

J a k ć b  L i p s k i j

Sławkoccska 8. !

M A S Z Y N Y  
j D O  P I S A N IA

L  A K S M A N
Szewska 22

,G'cfiy B ęm ipgton"
Model 1?

O P T Y C Y
Teodor Tomaszkiewicz

optyk i mechanik 
F 0; >ńska 30. 

Wejście 2 sieni.

K V 0 1 G T
UL MIKOŁAJSKA 20

Florjansita 14 Tel. 2253.;skład towarów optycznych

„ L n i m l - H o t e l *
Siuwkowska o.

RESTAURACJA
MIESZCZAŃSKA

Rorjańska 1S.

S T A Ł Y  T E A T R
nl. „Jag ie ł ous' • 1. 

F itja: „H otoi l 'ra )j.u sk i“ 
u). Pijaik.. 13.

S P O R Y

L E S E I iK lE W IC Z
1 PR.-l V

K Y N E K  G I .ń W N Y  II. 

r... 8Z(7,KI’AN8ivl

W O D Y
M INERALNE

Tow. HANDLOWE
„ R E I M "  S .  A
Rvne4c Gł 37, Tel. 20.

ROWERY i PRZYBORY 
DO TYCHŻE

F R E B R O -
P L A T E R Y

K a r i s !j fi d - H u iiHjrn a-u
wyrobu fabiyki

lv. Rżąca i Ciumirski
ul. św ' Gertrudy L 4 

Tnfisza [irzeszlo o połowę! 
a w skuteczności i ówna rodzimej
Do RabjTia v> alkach 'iroguirjiuh 11 p.

W. Trapularski
G o ł ą b i ą  f i  T e ! .  1 5 1 8 .

Z A K Ł A D Y
TAPICER SK IE

W .  K A P E L A
SZCZEPAŃSKA 3.

FRANCISZEK ZAK
DŁUGA 25.

W00K1 1 WINAJ

ZEGARMISTRZE

JOZEE CYAYKJEWIGZ 
SUft.mDW.SKA 1.

jak również inhiustarjo, bionzy 
i szkłu weneeltie poleca

Aj J A K U B C n Y S K I
Sukiennlcii 2<> 27 ______

F e d sro w ia  i PalasyayPodualc (5. Tel- 1-.5
wytw* w i u musuj, i hurt liarutel 
wiu, winu mszalne 2 wl. winnic.

W Y S T A W A
A R T Y S T Y C Z N A

WOMEGA-
Ż E L A Z O

E . K I P  1 S K A  I SWIŁCE-MYDŁO1 SA10M SZTUKI
G R O D Z K A  63. ! ___________  ................................ .

J  K U L L A M D A  
■ W. JA W O R S K I

D Ł U G A  11

F!fja  k r s k o w s k io j fa b ry k i 
s z c z o te k  i pędzli

Sławkowska 2. ■- Tc! 2428.
Sn ład świec „£18RJA“ .

„ JSzpitalna 40, telffon 2435
M eble artystyczne. 
D y w a n y  persk ie,
O bra zy — Antyki 
Brc-nzy - Rzeźby.

M A S Ż -Y łłY  \ 
DsJ P O W I E ł - ł s Y I A  j 

..  .......
R u d o lf  N o ita k
Oi orlzl.o 4 4 . Tel. .'ió4J

O W O C A R ? 3SE
I m  i B W eissbergST . ROŻNOWSKI

Jj Statowislno 1l — Teł 3o.r»« Fabf mydła 1 mydełek toaletowych 
Ortlflfi fAwnioJ m.i<7Vnv Hn Pod»inhAt»t _ jgj \fB>.

G7ówn; ł-klatl owocńw połr.dxi;cv yeti

B. AN1S
bLWSk.i 1-5. — Toleloii 1664

Paleta równici. Ml yiry do : szyn; _Fęozichów.

ARNOLD WE1SSJIANN 
SZEWSKA

Naczynia „ S P H lN X “
—— najtaniel

S. BPEIT, tl Sienna 1

Z A K Ł A D Y
P O G R Z E B O W E

WYROBY DREWNIANE 
00 BATIKOWANiA

W ik ior W anderei I  drzeflónccjia 
ul. S z e w s k a  21 

T el 44 -0 .

CautwŁuiui Du_karni Literackiej w Krakowie, uisca JaKieUońjika L. 1C.


